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frazesy i rzeczywistość.
„SJsodliw dm  nieporozumieniem'* nazyw a 

fan ary jn o -k o n sen ra ty w n e  „Slow o“ w ileń
sk ie  szafow anie u nas przy lada sposobno
ści frazesem  „wielkomocarstwowości*'. Zn; 
p u n k t w yjścia sw ych ciekaw ych rozw ażań 
w ziął au to r a rty k u łu  w  „Słowie** ośw iadcze
nie francuskiego m inistra spraw  zagranicz
nych. p. B arthou, że, zdaniem  jego, Polska 
je s t  m ocarstw em , wiclkicm  m ocarstw em . Te 
w łaśnie słow a m inistra B arthou —  pisze 
„S łow o1* — cytow ano najczęściej, p o d k re 
ślano najm ocniej. W idocznie w  ton sposób 
usiłow ano zasugestjonow ac czytelników . 
„My-, n ieste ty  — stw ierdza dalej J ,S ło w o 1* —  
aczkolw iek może najbardziej „mocarstwo- 
w e‘! z pism polskich, m am y pod tym  w zglę
dem pew ne w ątpliw ości. Mam5* jo zawsze, 
ile razy a  to n i e t a  travers bębni o tern, ja 
k o  o fakcie zdawma dokonanym , prow incjo
nalny  orato r pa trjo tyczny , m am y je teraz 
zw łaszcza, gdy słowom p. B arthou  nadaje  
fcie inny, niż kom plem entarny sen s“ .

Zdaniem ..Słow a’*, w- noszwm-i dorobku 
w  Polsce odrodzonej ty lko  dwie pozycje są 
m ocarstw ow e: airmja- i po lityka  zagra
niczna. na tom iast w szystk ie są  bardzo 
dalekie od tego. Nie jest „mocarstwowa** 
ani „nasza po lityka  m niejszościowa, ani poli
ty k a  gospodarcza, a n i p o lityka  ts-karbow-a, 
an i ideo logja w iększości starszego  pokole
nia, an i uieologja m łodego, ani nas/za lite ra 
tu ra , ani wreszcie nasze p rądy  duchowe**. 
I>ługą. tę  listę, pow tórzoną za „Słowem*, 
m oznaby uzupełnić jeszcze innemi pozycja- j 
im, k tórych  w- żadnym  razie do kategorji 
„wielkomocarstwowych** zaliczyć nie m o
żna.

Ale po co bawić się w- uzupełnienia, k ie
d y  w ystarczą całkow icie p rzykłady , p rzy to 
czone przez organ w ileński. W ażn-ejszem 
jest to , ze w reszcie podniósł się głos k ry 
tyczny  i to  na  łam ach pisma prorządow ego 
przeciw ko temu —  jak  > słusznie pisze — 
„najszkodliw szem u nieporozum ieniu w  Pol
sce**, jakiem  jest bezm yślne i bezkrytyczne 
szafow anie przez jednych a upajan ie  się 
przez innych frazesem '-„w ielkom ocarstw o- 
w o ś c i '.

W  ostatn ich  czasach frazes ten  je s t od
m ieniał y  przez w szystk ie przypadk i i to  
przy każdej sposobności, nawet, najm niej od 
powie dniej ku tem u. Jest to  niety lko iry tu 
jące , ale wprost szkodliw a. bo osłabia ener- 
gję społeczeństw a, usypia jego czujność 
i w ytw arza nastroje, k tóre przy dalszem 
swem rozw oju m ogłyby się stać naw et nie
bezpieczne. „Słowo** w ileńskie nie pisze te 
go, ale można się domy Siać, że te  pobudki 
przyśw iecały am orow i artyku łu , nac-zej bo
wiem nie poruszyłby  tem atu  przy dzisiej
szych stosunkach „nieprawomrślnego**...

N a „w ielkom ocarstw ow ość*1 danego pań
stw a  w pływ ają nie ty lko jego po lityka  za 
g ran iczn a^  doskonale zorganizow ana arm ja 
1 liczba ludności, 'ale także —  i to  w niem a
łym  stopnui —  jego stosunki wewnętrzne, 
m ocna sy tuacja  gospodarcza i zadowolenie 
m ieszkańców  k ra ju . To są nieodzow ne czyn
niki ekspanzji, św iadczącej o m ory  w e
w nętrznej narodu i państw a, na k tó re j d o 
piero opiera się is to tna  jego m ocarstw ow ość. 
Gdy tego niem a, gdy b rak  jest tych zasadni
czych m om entów w ż y t u  państw a, to  t. zw.

m ocarstw ow ość sta je  się fikcją, frazesem  
bez głębszego znaczenia, sam ouludą i niczcm 
więcej.

T ak  się złożyło, źe w- tym czasie, kiedy 
w „Słowne** w ileńskiem  ukazał się om aw iany 
na tern m iejscu a rty k u ł, pojaw iła się w „Ku- 
rjerze W arszaw skim *1 korespondencja  z Wi- 
leńszezyzny. C zytam y w  niej rzeczy nie no
we, ale będące doskonaleni uzasadnieniem  
kry tycznego  stosunku organu wileńskiego 
do tak  reklam ow anej „wielkom ocarstwowe- 
ści“. P rzedstaw iw szy sytuację gospodarczą 
w tym  k ra ju , k tó ra  jest jeszcze gorsza, niż w 
innych dzielnicach państw a, au to r korespon
dencji w skazuje n a  konsekw encje polityczne 
tego s tan u  rzeczy: „Ludność jest z polskich 
rządów  nie zadowolona. N aw et w iejska lu 
dność polska sa rk a  i je s t pclna. rozczarow a
nia. Białorusin* m ów ią otw arcie że pragną 
politycznej zmiany** JA szystko jedno jakiej, 
byleby b y ła  zmiana. Na szczęście Rosja prze
s ta ła  być jnż d la  nich a trak c ją , w przeci
wnym bcwriem razie m ielibvśm v .na kie-iachv  k (

m asow y komunizm. Gorzej jest z I-i! winami. 
M arzą om o Litwie.

Sytuacja  polityczna n a  W ileńszczyźnie 
przedstaw ia się  obecnie w ten  sposób. „Pol
skość nie czyni jćlteiiś w W ileńskiem  postę
pów. Białorusin irw a w swej odrębności i nie, 
polszczy si|.* Litw in czyni naw et podbo je  
narodow e kosztem  polskości. Proces poloni- 
zacji żywiołowo posuw ający  się w Wileń 
skiem przed w pina i podczas wojny, a trw a 
jący* jeszcze w  pierwszych la tach  pow o
jennych, dziś uległ całkow item u zaham o
w aniu1*.

Czemu to przypisać? — zapy tu je  au to r 
korespondencji i  odpow iada: naszym  błę
dom. „N aszej zlej polityce go*poda>czej, złej 
polityce adm inistracyjnej. złej polityce 
ośw iatow ej, złej polityce narodowościowej, 
złej po lityce w yznaniow ej. Nigdzie ta k  w y
raźnie nie w idać tego, że są to jakieś zasa
dnicze w ady w funkcjonow aniu polskiej pań
stwowości. I że Polska potrzebuje g ru n to 
wnej 1 w szechstronnej reform y

T rudno só£>ie wyobrazić* lepsz - pend in f 
do artyku łu  w  „Słow ie" wileńskiem. jak  
uw agi koresponden ta  „K urjera  W arszaw - 
sk iego1*. Dopiero, gdy zes+awimy pierw szy 
z drugicm i, otrzym ujem y d ok ładny  abr-gz 
stosunków  w ew nętrznych, na tle  k tó rych  
t. zw. „wuelkornocarstwowośc1* jeN dopraw 
d y  niezm iernie mało p izekonyw ują:.'

a .  D .

Dla ułatwienia obrotów handl.z Niemcami
Beriii!, (PAT). Z AVroclawia donoszą, żc w 

związku z zaprzestaniem  ibojny celnej polsko- 
niem ieckiej i rozmowami na tem at możliwości 
zw iększenia obrotu handlowego, rozw ażana jest 
kw estja uruchom ienia kolejow ych przejść gra
nicznych dla towarów z Polski do y iem iec  i

odwrotnie. Przejścia te  od czasu w ojny celnej 
zostały zamknięte. AA' grę wchodzi specjalnie 
jedna ze stacy j granicznych południow ej czę
ści w ojew ództw a Poznańskiego. Pozatcm  w y
suwane jakoby  p ro jek ty  uruchom ienia przejść 
granicznych na północy.

Znaczne rozbieżności w Pol. S tro i Ludowem.
(Telefonem od naszego spraw ozdawcy).

W arszawa, 4 m aja. „W ieczór Warszawski** 
podaje: AV ostatnich czasach coraz częściej po
jaw ia ją  się pogłoski o ferm entach w  Polslciem 
Stronnictw ie Ludowem . K rążą naw et wiadom o
ści o now ych rozłamach i w ystąpieniach. He 
je st w- tern praw dy? Nie ulega najm niejszej 
w ątpliwości, że Stronnictw o Ludow e znalazło 
się v> stanie bardzo niebezpiecznym . Gdy za
brakło W incentego W itosa, k tó ry  m iał wielki 
posłuch u dołu i z ktorego indywidualnością 
musieli się liczyć różni kandydaci na trybunów 
ludowych., w Stronnictw ie Ludowem rozpoczęła 
sic wołka, o władzę, W alka ta  trw a w dalszym 
ciągu t-ern bardziej, żo jak  wiadomo, S tronnic
two Ludowe pow stało z połączenia byłych stron 
nietw  „Piasta*1. „Wyzwolenia** i ..S tronnictw a 
Ghłopskiego**. W  walce te j najw ięcej sprytu , 
zuolności taktycznym i i energji ukazata t. zw. 
grupa masońska, rek ru tu jąca  się przeważnie z 
h przywódców ..W yzw oleniu"  oraz z b. człon
ków „Piasta*. Szczególni'- duż-o energji w tej 
walec w ykazuje jeden z czołowych członków 
..Piasta**, s ta ry  an tagonista  AYitosa, grający- du 
ta  role w. m asonerji warszaw skiej. .Jak zdoła 
liśray ustalić, pewni członkowie, te j grupy m a
sońskiej. k tó ra  dayy do całkow itego opanowa
nia Stron. Ludowego. zdradzali w ostatnich 
czasach duży pociąg do poufnych rossmmo » kon  
frrcncy j z  w yb itn ym i przedstawicielami sana 
n>. Już raz takie rozmowy prowadzono i m ają 
one być powtórzone w przyszłym tygodniu.

Tym razem ze strony  sanacji ma w ystąpić sam 
pfflSSs BBAYR pułk. Sławek. '*'dy w-róci ze swej 
podróży z Estonji.

AY jakim  kierunku prowadzone są te poufne 
rozmowy?

Trudno na to  pytanie odpowiedzieć, gdy 
odbyw ają się one w  -warunkach wysoce tajem  
niezych, AT każdym  razie w arie stwierdzić,, że 
od pewnego czasu sanacja kok ie tu je  S tronni
ctw o Ludowe, g łów ny zaś s im j a tak kieruje  
na Stronnictw o Narodowe. Objawiło jóię to szcze 
golnie w ostatnich wvborach do rad  grom adz
kich, kiedy cz. u n ik i sanacyjne dopom agały do  
przeprowadzenia szeregu działaczy ludow ych  i 
to w sposob jaw ny a naw et inanifestacyjn N a 
ten flirt- sanacyjin  grupa m asońska w Stron. 
■Ludowem a  przynajm niej pewni w niej ludzie 
odpowiedzieli uśmiechami i poufnomi konferen
cjami. W iadom ości o tych  faktach  dotarły do 
szeregów Stronnictw a Ludowego, w yw ołu jąc lo
katach Stronictw a duży  ferm ent. Nie trzeba 
się temu dziwić, bowiem masy S tronnictw a 
Ludowego są nadal nastrojone opozycyjn ie  
W śród członków S tronnictw a Ludowego coraz 
częściej pada zapytanie, ja k  się wr tych sp ra
wach zachowa prezes K lubu Parlam entarnego 
poseł Bóg. AY każdym  razie wiadomości o po
ufnych rozmmcach  pewnych w ybitnych człon
ków Stronnictw a Ludowego z przedstaw iciela
mi sanacji budzą duże zdziwienie.

Misja min. Barthou w Belgradzie.  ’
I ortdyn, 4 m aja, (Tel wł.) Nawiązując clo 

planowanej podróży min. spraw zagr. Barthou 
do Bukaresztu i Belgradu —  dyplom atyczny 
spraw ozdaw ca „D aily Telegraph** sadzi, że mi
sja B arthou w Belgradzie m a na. celu rewizję 
sojuszu francusko-jugosłowiańskiego, k tó ry  po
dobnie jak  sojusz polsko-francuski tego wyma
ga. Ja k i skutek odniesie -podróż Bartkom do 
Belgradu, tego jeszcze przewidzieć nie można. 
AY każdym razie —  stw ierdza sprawozdaw ca — 
w Jugostawjj dokonują sie pewne zmiany w 
stosunku do polityki niemieckiej. W  ostatnich 
czasach międzv Jueostawją a Niemcami dc 
szedł do skutku bardzo korzystny układ han
dlowy a poza tem Jugosfaw ja przychylnie od 
nosi się do polityki niemieckiej w Europie 
środkowej,

mm* ■

T a jn e  p o ro z u m ie n ie  N ie m  ec  i J a p o n ji
przeprowadził b. ministe*' Reichrwehry v. Seeckt.

(Telegram  własny „Głosu Narodu**).

Paryż. 4 mrja. Omawiając konferencję radcy ani nasady sowieckiej Rosenberga z min. 
Barthou podkreśla ,.L* Oeucre”, iż w rozmowie tej poruszono również soraw ę proklamowania 
przez Japonję azjatyckiej zasady Mcnroego i sorawę stosunku J a p t^ j  do bezpieczeństwa 
światowego We francuskich koiach miarodajnych sądzą, że obecnie dyskutowany jest pe
wien układ między ministrem spraw- zagranicznych Juponji a prezydentem republiki chińskiej 
P©d auspicjami niem. jenerała v. Seeckta. Tlo tego układu, zmierzającej* niewątpliwie do 
ustalenia sunremacji Janonjj na kontynencie azjatyckim, jest oczywiści* liierrzychylne dla 
Europejczyków- w Chinach. Dlatego też Europejscy meżewie stanu zaczynają zwracać szcze
gólną uwagę na potajemne porozumienie memieeko-japońskie, skierowane przeciwko Rosji. 
(Jen. v. Seeckt pełni ocłdawwia funkcje organizatora a.rrnji chińskiej. — Przyp. Red.).

Anglia wystosowała ultimatum dn Japonii.
EWENTUALNE REPRESJF ANGIELSKIE WEJDĄ NATYCHMIAST AA' Z l CIE,

Londyn, 4 m aja (PAT.) Min. handlu V> 
Brytanji doręczył wczoraj ambasad. Japonji w 
Londynie angielskie „aice memoire'*, mające 
charakier ultimatum. W. Brytanja w nocie tej 
żąda wypowiedzenia się w- ciągu 3 dni, czy Ja 
ponja zgadza się rozpocząć- oficjalne rokowa 
nia na temat wzajemnych stosunków handlo
wych na płaszczyźnie ogolno-św iatow ej, propo
nowanej przez kontrahentów angielskich. Jeże
li odpowiedź japońska odrzuci tę płaszczyznę 
— w cc nikt w- Londynie nie wątpi —  minister 
handlu ogłosi we wtorek w parlamencie środ 
ki odwetowe, które natychmiast będą wprewa- 
dzone w życie Przedewszystkiem AA. Brytanja 
wprowadzi Kontyngenty między AV. Brytanją a 
Japonią, ponadto rząd brytyjski zamierza zmu
sić swe. kolonje do wprowadzenia kontyrgen 
tów dla przywozu janowskiego. Zarządzenie to 
bedzie dla Japonji dotkliwe, gdyż kolonie a 
zjatyckie, afrykańskie, a zwłaszcza wyspy bry
tyjsk ie na Pacyfiku są dla japonji znakomity m 
rynkiem zbytu. Nie ulega wątpliwości, że AY. 
Brytanja wk, oczy obecnie zapewne w oczeki

wany on dawna sum wojny handlowej brytyj
sko-janońskiej

Japonja uważa sję za st róża  p o k o i u . "
Tokjo (TAT.) Alin. spraw- zagr. 'liro*.a n a  

zebran iu  gube-rnaterów prowincji w ygłosi ł  jjjrze 
mówienie poświęcone polity-ce ząOTanicznej J a 
ponji. H iro ta  oświadczył. ż& Japonja ponosi 
wielką odpowiedzialność za utrzymanie pokoju 
w Azji wscho-dnicj. Żyrzeniem  •Liponji jest. t e 
ry to r ia lna  nienaruszalność i zjednoczenie Chin, 
k tó re  jednakże- w iano  być p rzeprow adzone  w ła 
snym wysiłkiem odrodzonego  państwu ch ińskie
go. Jap o n ja  ma nadzie ję ,  że antypolska kam 
panja w Chinach wkrótce wygaśnie. TLrcda 
weka/.al na rzekom e tendencje w Chinach zmie 
rzaiące do sprawiedliwej oceny szczerych 1 
przyjaznych zamiarów Japonji .  P rzemówienie 
sw c jk ak o ń cz y ł  m oświadczeniem, żc w szelk ie
go rodzaju  działalność z?ygrażająca n.epodle- 
glości państwa mandżurskiego spotka się ze 
sprzeciwem ze strony Japonji.
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O ciem piszą inni?..
S orja lis tyc in y  „Leojon M(odych“
,,Leg'jon M oflyoii'4 św ięcij u ro czy śc ie  ,.1. 

m a ja 1'. T o zb ra tan ie  s ię  rząd o w e j o rganizn- 
ęji z socjalizm em  n a s tą p iło  n a  rozkaz ..K o
m e n d y  g łó w n e j11. k tó ra  w sw ym  organ ie . 
..P ań stw ie  P ra c y 1', w y su n ę ła  k ilk a d z ie s ią t 
hase ł (,.p recz ;‘) n a  to  „ św ię to  p ro le ta r ja f”
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Upierają się przy Palestynie
chouiaż wiedz?, że ona ich wszysik ch nie pomieści,

AKj.adotdośc podana •onegilaj przez londyń-| A reszt uV A to pozostałe 11 ani jonów czy 
ski ..Daily Herald'- o zam iarach pev.nych kul mają nadal być ..solą- czy też kolcem tej zie- 
Aiouistycznych skierm.ania emigracji
skiej do Angoli 'polud. zach. Afryka) -wywoła na i v ytwarzać ferment, niepożądany dla atro- 
la wśrótl — powiedzmy —  ortodoksów -.joniz 
mu z rabim ni Pr. 0 . Thouem na czek' niepra-

*4  n i

i

W arto  przytoczyć P-trę z nich... X. fl
..Niech żyje wódz p io lć tarja tii polskiego wdopYidobnie e-waltowny sprzeciw.

Józef Pił'.ud ski! P rz-z  gospodarKC planow ej o  pomyśle" tvm podobnie jak i o projekcie 
do potęgi pańs‘wa! Prec-z z u .trojeni kapila ^ tw o rz -n ia  osadnictwa, żykow-kiego w E aw a- cyc-li
•listyoanym-. Żądamy upaństwowienie p rzfiny jdorze (Am eryka., gdzie L.niieją zgoła ni en aj skieuo i am erykańskiego, któro .widząc 
>bi. żądam y »yw łaszczenia obszam iczcj " l a  gorsze warunki po temu. w \pow iedział jję  to t jc y  nacisk żywiołów rodzimych w
sności ziemskmj! Żądamy równego s ta rtu  fo 
oiowego dla w szystkich przez sm ntow ną

..0;servato-ie ru m iano1, ogłosił- pełny tek st
k on korda tu -  -ze - Stolicą.--.święty -ratyfikow aneigo
w W iedniu  w . dni mi-. u i zw raca  uwagi?, że w
chwili, k iedy  w  <,An-stii'jt w c h o d ź '-w  żyęie nowy
porząde-k p ańs tw ow y  . pre-zydfinD Miklas -prn-

i - i -  • , n - i  i i ...................... ena ł ,  hv now a Anstr j. i u regu lo w ała  iprtaSe-z j d o w - 1 nu. która u-st dla nich coraz b:u'flki$| m reosnn- 3 • • . . .  .li. ': ................... .      . . . .  w.s/.y.stkmm zagadnienia wspulmei-- lurtercsmjnee
. , . . , . . . .  Kościół j państwo, a jednocześnie zapewniła  soi i wonni i 'lru..t'i.' * , . . 1 ,

‘ -is-i . '  v ’ v  u  • -i h ic ' przeszłość. - w  oparciu sid o mocna A-opokęm-ew przeto  . .Nowemu D am in iko w t • w /- ‘ ‘
, , .... • , . • , • • - i " . 1 katolicku ego Kosc-iola wyinfiknaro. :padme wiec uznać, ze calkiiwicm rncicmalnn t, , , , , , . ■ .

i, . . .  i • * i * • ’ b , Konkordat, składający sie z 23 artykułów,aikUMina r/.ci-za -ui aatwot;i tv,-n trze/.wo mv-un , , •
t ' . : , , * , ". ibon-mż protokół dodatkowe z pewi.ei.n 7. rn mitamiter wsro 1- -/ydo.-twn. zwlns/.cza amnel-l 1 1■i l.* . . . . . . , 1 . .  1 0  . . . . . .

rosną- 
!-u*-opjc pra-

wczorajszy ..Nowy Dzicmrk" w spooób ni oz wy jgna możliwie skut, cznie ruszyć z miejsca i \vy- 
kJS? gwałtowny, nazywając akcją tę niepęważ- |Zy<4ać dogodne, mistręczające możliwości.

zmianę prawa spadkowego! Precz z agentu-jną zabaw/r’g ,szkod1iw ą rh wersją11. ..„jedowa i jak Angola. Kkwador. Transjordaitja względnie 
ra i obcemi w państwie polsk-em! Precz z i rzonym ponn.lein". ..niestworzona bujda'1 it.p..' także inne które jeszcze okaza-'- ,-io mogą. Żv-
sęr\, ir/.mem wobec obcych potęg! Precz z.poezem ujął to zagadnienie w ten sposób; I wio.lv te liczą sic toż z .fa-ktem że tego rodzaju

,,rvażjy projekt rozwiązania sprawy i.\ niejaKO równomierne rozmieszczeń.e eimgracji
ilowskiej poza Palestyną i jej krajami są żydowskiej wśród różnych środowisk zarówno
siedzkiemi (Transjordanją. Przyp. Red. Gl. ze w-zćjiędów gosposż-irczycli jak politycznych 
Nar.) uważać będz.itmy za absolutnie szko i psychologicznych l.uglzie po w ażiucm cnlci../.e

kom internem ! Precz z II m iędzynarodów ką! 
1’tccz ag en tam i czarnej m ięd zy n a ro d ó w k i! i 
Ż ądam y rozdziału Kościoła od pań s tw a!  — | 
Precz, z lew iataneui i organizacjam i zaeho-i 

w awczemi! Precz z koltuń.stwem. drobno- 
mieszcz.-ińjtwijin. i sz lache tczyzną— remauer. 
iami g a rn ą c e g o  świata! T.cgjon Młodych 
je s t  ka.Arą zorganizow aną ś-wiadonmyro poi-i 
sk iego świata, p race!  L egjon izacja  p ro le ta r ja  i .

ogólno-żydowskich i całej przysz.c-.ci nasze ..nienoważmą zaihawą'- to tmi oi-to<loksvjii\ sjo 
go narodu“. u zm palcstytolći Hhęi Tlioina f t  cuns.. którego
Idąc następnie da.lej w polenic-e z ..pewną 

pracy: Legjonizacja proletarja j grupą notablów  żydow?:kicK? saujarjych takie 
tu i proletaryzacja Legjonu jest nakazem  ̂ .'.n iedow arzonf' proj-.kty11 oznajmia" Nowy 
<3fo*'Ui!’ ! )zieniii'k‘’.ł że nie .pozwoli na „wypaczanie nisto j c/.e nikt
R ów nocześn ie „P ań s tw o  P ra c y 14 o g ła sza  -ycznej linji rtpatrjacji żydowskiej44 i na tak ie  ,'óźno. 

d w a  te leg ram y , w y sian e  z o-dpra-wy -.L. Ml. ‘ jdaiałarde. k tóre krzyżuje najistotniejsze „histo-1 Dla społeczeństw, które element ^żydowski 
w d. iii! k w ie tn ia : *yczne z.adani-a i dzi.lH c-ałej spolecątiośt-i ży- mlczuwają wśrud: siebie jako balast już dhr/.cj

„Marszalek Polski —  Józef P iłsudski.1 'lowMciej. jnie do zm.iesienia. w szystko to ' co przyspiesza
óVa-rszawa. Belweder. —  Komendanci okrę e tan  faktyczny jest natomiast ta ,.i: Liczba realizacje uwoJnieuia i li od nit pożądanej v,spól

ży dow. rozprószonych w ś tf jeeie  i wszeJzie- tam uołv  a tom larnem  łagodzi ich w la w *  oroblc-

i uzupełnieniami co do IR nrtyrkultł:\v, zapewnia 
Kościołowi katolickiemu swobodę wypełniania 
nakazów wiary, kuitu i sprawowania władzy.
Kościół uznany zostaje jako osoba prawa pu 
bliczucign. ranice dó tj chczasówych diecezy-.j 
z o ra ją  u trzym am . tylko obecna administracja 
apostolska w Iniisbrncku zamieniona zostaje na 
diecezję Nominacja biskupów należy lo kom 
pi teucjł Stolicy św . 'L is tę  kandydatów  przecięta 
wiai- będą Jhijiituły. ’ przSd iiomiriacją'^ jedinal: 
rząd aUiSt.rjacki zapytyw any befizTo: ‘czy w sto 
sunku do kandydata nic istnieją zasńzeż tm a 
natury politycznej Wychowanie religijne jest 
uznane i poddiane aiitorytetow i kościelnemu, za

liczbowy efekt w ciągu całych kilkunastu lat k%  5 lóingrcg>.u-j, religijne n, ,ją prawo zjjrk
damia s/,keł i kięrow.-naia temi szkołami. Małzen 
stwo zawarte wediug prawa kanonicznego po
siada skutki cywilne. Ai mia nustrja-cka posia- 
dae będ/.ie na.(*zeliu-yo kapelana jioloweg-o w 
godności biskupiej

dliwą dyweisję ze stanowiska interesów aiem sjouizniu samego. Jeżeli bowiem co je,-t

jest minimalny a la longne bez widoków Tym 
sposobem: krok naprzód, a dwa w=stec-z — jesz- 

bowiein do cebi jrie dosz.edl luli za-

gów Legjonu M iodjch ślą. ci panie maraza.ł 
ku w y ra7w czci i synowskiego przywiązania. coraz mniej pożądanych wynosi w-dli- ich za- mv społeczne nic jest przeto

Pan prezes indy ministrów Janusz Ję- pewnień około 15 m .ijonuw dusz. CLI czasu u-} wy 1 zlennik-' — dywersją.
drzejewicz, Warszaw.a, —  Kom endanci okrę 
gow Legjonu Młodyoh przasyłają panu prem 
jerow i w yrazy szacunku i zaufania '1.
N ie u lę g a  Arątpliwości. j e  po rozpaclnią- 

ein -snę sa n n e ji „T.,. Af.“ pr-zejdzie do obozu 
so c ja lis ty c zn e g o , a  socjalizm  w  ten  speisgt) 
o trzy m a  odrazni o rg an iz ac je  m łodzieży , k tó 
re j sam  n ie  -stw orzył.

Cały św iat przeciw żydom.
..Id a jn t11 k re ś li ta k i obraz sy tu a c ji -żydo- 

fttw a w  ś w iecie. -
,.Nie należy zaprzeczać; nas, żydów 

wschodnich nie lubią. Jeszcze zanim przy
szedł do włnidizy Hitler, już istniało pojęcie 
„Żyd wsc-hodnr’. T rak tu ją  nas jako odrębną 
rasę11.
M sz ę ,k ie  ty ch  żydów  n ie lub ią . N ie ty l

k o  w  N iem czech  i w  P o lsce . Nawet, w Szw aj 
ca rji, n a w e t w  S tan a ch  Z jedn .

,Alalo tego —  pisze „H a jn t'1 —  .sami Ż> 
d/.i c/.ynią różnicę między Żydami i wschod
nimi Żydami. N aw et szlachetni, w i>tocie 
ś7,laclietni Żytka i francuscy j?rzy podziale za 
pnmóg zbiegom z X”ieaniec inaczej trak tow ali 
Żydów niemieckich i Żydów wschodnich’’.

...Mo-rze przesądowy nienawiści, lekc-ewa 
żenią kłebi się dokoła polskiego Żyda. W ol
ne państw a tpgo się nie w stydzą, a Żydzi 
«am i pogodzili się z tym  stanem rzeczy, z 
m yślą, że jesteśm y inni. Nie należy powodo 
w ać się po litjitą  strusią. Nie należy prze 
c-zyć: nas Żydów- polskich, nie lub ią1',

„My, Żydzi polscy, rówmież nie jesteśm y 
bez winy... Polskiemu Żydowi brak często 
taktu Gdy się obserwuje Żvda polskiego za

granicą, częstokroć p a ła  nam  oblicze ze 
w-Ktydu. Żyd polski w- dużej mierze jest nie

bieskim ptakiem 11.
Z a  m ało  ,,H a jn t’> p o w ie d z ia ł. T u nio cho

dzi o „ b ra k  ta k  to 11, a le  o coś d a le k o  w ię k 
szego . Cliod/.i o to , że —  żyd ostw o  jest pa- 
ftożyteni na narodowym  organizm ie Polski,
j a k  i in n jc li  sp o łe cz eń stw . S tą d  n ic h  a n ty 
żydow sk i.

P ortret M arksa w sanacyjnym pacnodzie.
„ R o b o tn ik 11 chw ali się. że oczyw iście n a j 

w sp an ia le j w y p a d ł pochód  p ierw szom ajow y, 
o rg an iz o w an y  w  W arszaw ie  przez T . P . S., 
z d a je  ta k ż e  sp ra w ę  —  ch y b a  s tro n n iczo  —  
z obch o d ó w  u rząd zo n y ch  p rzez  k o n k u re n c y j 
n e . a  sa n a c y jn e , o rg an izac je : B. B. S. (t. j. 
..F ra k c ję  R e w o lu cy jn a11 p. Ja w o ro w sk ie g o ) 
i Z. Z. 'A. (p. MoraczeAv>kiego).

,.7j okien lokalu „Legjonu M łodych'1. jNo 
w y św ia t 3S) —  pisze —  powiewały dwa 
czerwone sz tandary  „Legjonu".

Pochód BBS trw ał 20 paię minut. Nali
czyliśmy 710 pac czwórek, co da jo mniej 
więcej 3 tysiące. Transparentóiy i sz tanda
rów było kolo 90. O rkiestry w liczbie 9, z 
w yjątkiem  orkiestr gazowni i elektrowni, 
by!v m ałe, ]>o 7 instrum entów.

Jaw orow ski węszył coś na placu T catral 
Dym i z widoe-znym niepokojem w ypatryw ał 
czegoś z różnych stron. Sprawiał wrażenie 
trybuna ludowego w poszukiwaniu au d y to 
rium . Okrzyków na cześć P iłsudskiego nie 
słyszało się. XTie mogliśmy też zauw ażyć por

— jak ehe-p ..No 
lecz przpcrwrtió

tworzenia ...żydowskiej siedźmy- w Pulnstyniejrcalnem działaniem luuzi trzeźwo i rzetelnie pa 
przeniosło się ich tam -zaleć!''-,-', okolcj 170 ty - 1trzących na sprawę Trzeźwo i rzetelnie. Dal- 
sięcy, czyli nieco więc j niż 10 proc. Palesty.ua 
nie może ich naw t gti. chciała — a. iiiebin-
d/.c się kw ap5 — pomieścić wie gej jak  o$) óo 
600 tysięcy — .czyli w najlepszym razie 1,3 
dia-s|iory. Gdyby doszło do porozuiiTiuilin s rza 
dem T ransjordanji, a .m o g ła  się na to zgodzić 
rówmież Angl.ja. liczyćliy można na odpływ dal 
izyc-h' np. -200—300 tysięcy, ocż.ywiście w i.iii

-zo bawieni kluczenie ortodoksów sjtmisfycz.- 
nycli. ws^ii-ra.ńe tak tyka  żywiołów- lewicowycli 
wśród żydo-tw a musi też. wres-Aci; znaleif? 
,-wój kres. o czem zresztą j)r. Th on czy W&iz- 
mann albo Grynbaum sa równie dobrze jirzeko- 
.tiani jak i lny. Naszem yiJaniem sjonwin — je
żeli ui&ina stać się poprostu /.wyezajnem oszu- 
siwom vin,en więc w interesie własnym i swych

Zakony i zgromadzenia reli
gijne mają -zupełną swobodę pówstoiw-unia z tein 
7.as-trzeżei!if*in że superjorzy ich jiosiadfić będą 
obywatelstwo auUrjackie Nadawaińe benefi
cjów- kościolnyeli uah-ży do Stolicy św. z wyją*. 
Kir-l.j poszcz-gól.nycli praw ].aironatu. f la sn o śń  
kościelna goyaraniowaną jest. pyzę/, prawa pań
stwa. Anstrja zapewnia wy p»hiin.nie zobowią- 
-/.ań finan-,owych względem Kości MW katolickie 
go. Co do Akcji katolickiej, uznaje się jej za
leżność od autorytetu biskupów. Katolickie or 
ganizac.i' młodzieży posiadać będą pełną swo
bodę wypelii.ani.a przepisów- Kościoła. Prasa ka 
telicka nie będzie podlegać żadnym „gronu ne
niom przy- obronie zas.nd katolickich,

gu długich la t —  jak tego dowodzi akcjąłw. Pa- wyznawców, których pragnie uszczęśliwić, nie 
Icstynie. Zatem k ed , ś znalazlo-by s .y.po ml u b  zaniedbać am jednei sposobności i -iie odrzn- 
w- Palestynie i ..krajach sąsiedzkich1’ s ogółem i eać ani jednej drogi,, która, mu sio nastręcza, 
nie więcej jak r.iiljon żydów- djaspory. |ab v  Ind sr/-6j w-yproy,.olzii- z ..domów niewoli".

Japonja przeciw ekspertowi Ligi Nar
Wyzbywa się reszty niepożądanych świadKów

Po oświadczeniu japońskiego szofa jiraso- 
wego w min. spraw zagr. z dnia l s  m arca br.. 
co —  odrzuciwszy kw iatki stylistyczne —  
brzmiało całkiem  jasno, że „Azja jest d!a A- 
zjaiów44 a  więc protektorem  Chin może być 
tylko Japonja. —  zdawało się. -że będzie z t&go 
burza. W m inisterstw ach sjnaw  zag>raincziiye!i 
obu anglosarkich państw  zaczęła sie też isto t
nie bieganina, podm orski kabel atlan iyck i razy 
jął wiele poufnych rozmów między- W aszyngto
nom i Londynem, skierowano też zapytania, do 
P aryża  i Tokio, ale skutek  był ten. że Wa
szyngton j Londyn rozmowę na ren temat u- 
/n a ly  za wyczerpaną, Taryż nie odpowiedział, 
a z poza chmur nanowo wy jrz.ało pogodne 
słonce. Gdy przeto na ten nieco dziwny W i
dok ktoś bardzo niecierpliwy wystosował na
glące zapytanie w angielskiej izbie gmin, to aa 
ubiegły czw artek m inister spraw  zagr. W. Bry
tany i Air Simon ku niemałemu zdziwieniu łu- 
chacży uiety lko angielskich oznajmił, że wiszy 
stlko jcift a\ )>orz.Hlkti. bo Japonja isto tn ie  z 
ty tu łu  swego bezpośredniego sąsiedztw a i po
krew ieństw a l.rwj ma w Chinach pewne nabyte 
prawa, które należy uszanować. Gdw zaś chcia
no w tej delikatnej m aterji coś więcej wyłia- 
dać, przedstawiciel Forejgn Office'11 zauw ażył, 
że do poprzedni i cli ewy-ch wyjaśnień nic m a 
nic wieeej do d o lan ia .

K to zatem oczekiwał, że gdzieś nad Hoangho 
czy w okolicach Chińskiego Muru zagrają am e
rykańskie czy angielsk-ieoi mitaaljezy, a flota 
w uja Sama zablokuje już teraz wody ..apoń- 
skio, ten doznał zawodu i k to  wi ?. czy wogóle 
doczeka, się pocieszenia. Mato zwłaszcza jest- 
prawdopodobne, aby Londyn przyłożył rękę do 
tcj.ząbaw jy dopóki baza w Singapore nie jest, 
„ro-zbiulowana," a  czerwony Kremł cz.yha na 
sposobność w ykonania dywersji.

rośrećlnio ten sta-n rzeczy oznacza, temc.a- 
inein. że Japonja odniosła pełny sukces a. jej 
-zadanie wolnej ręki co do Chin zostało po-

tre tu  MarszałKa. Za to niesiono portret...
Marksa, żeby trudniej było zgadnąć, o co 
tym panom chodzi. Ku swemu zdumieniu, 
przęchodnie czvtali napisy: ..Precz z faszyz 
mcm1’, „precz z d y k ta tu rą1- i 3,precŁ z  soli
daryzm em 14.

lirtisiu Icgali/.owauc. Każdy inny na lem praw- 
clopoilobnie mógłby także poprzestać.

ryun-znecm cd wczoraj jest nowe tableau. 
Londyńaki ,-Kunday Times" podaje mianuwi- 
cio 7,• Genewy, 'ż-e' rząd japoński zażądał usu
nięcia ..-/. terenu'" Dr. Ludwi;ka. Rciehmanna.

Jdgtsłow iański polityk
o problemach sjowianskich.
S en a to r  jugos łow iańsk i -b. pod: cki-ctar/ s ta 

fili. Dr. Momczilo l-jltowic/.’, k tó ry  przybył do 
Pyan:i. aliy wziąć- udział w |ii'z,v2'o tow auiach do 
zjazdu s low ia iL k irh  K karzy  w Kol',)1 udzielił 
w yw iadu  wsp-elpracownikowii jnąuStofh ..Naroi!- 
n irh Listów'- na 1 mar aknia lnycli  pri bhunów 
ąl.ou ianstwa Mówiiw? o 'jstostuęiciclf pom iędzy 
.lngoslaw ją i lu!lga ' 'jc ,‘ oś^ta^czć '! ,  ''Ui j i .uynie 
.jsCH-ozuiiiit-nie jiigosloićiiańsko •imlga^Kb*- luoze 
zajtewnić- pokój na pó jw yspi1' b;»lkiiiis!;ihi i u- 
cbronić- B ałkany  przed w jdyw am i obcenii. ’Kto 
poznał bulg-arskiego i jiigftśiowiui -kiego żołnie 
rza. ten jiotrafi .-obie przmUt.iwIć. co oznacz .- 
loby  połączenie  tych dw óch  najwspanialszych, 
najKarniejszych i najmężniejszych a ruin. l*rzezczynnego w C'hinach w charakter-/'1 ftltsjrai-la z i 

ramienia. Ligi Narodów i k ierow nika m ięd zy -!zblrż.anie tych dwóch państw- pow stałby po tę i- 
uarod. sekcji higjnny. Motyw: pratrkroo/mnif- nv polityczny i gosjioilafczy blok. liczący prze 
odnośnych uprawnień. Ponieważ zaś to sońio j ;7,jó 20 m iljonor Słowian.
-źródło angielekie równocześnie dodaje, że Dr. j n (|y  zeiszla rozmowa 1 na-stosunki polatto- 
Reichmann znajduje sie już w ihodzn jiowrot- ,,Z( choslowacKm, senator Dr. Mo.uezilo Iwko- 
nej do Luropy a „wedle informacyj 7. kół Li wiC7 powiedział: ,AV Belgradzie odczuto bar. 
gi“ na swoje stanowisko w Chinach już me i (lzo dotkliwie, kiedy dowiedziano się,' że 
wróci, przeto wszystko wskazuje, że rzad Mi 7.achmurzonv został widnokrąg nati Czechoslo- 
kadc wypowiedziawezy 18 marca br. sW*]* jwaoj’ą , Pojska> Nie ,vatI,;ei 7.e tak naród cze- 
chłński-e „A“ odnośnie do Andji a zwłaszcza , ch09i; w acki-łjak jUirod poKki pragną zbliżenia

i ze spór nx. cnarakier tylko przejściowy. Cze. 
chosłowacko-polskie zbliżenie ję.st dla.słowiań-

AmcTyki. obecnie dodał rownje jasnrr ,,B"
Uznacza cno zaś nie mniej i nie więcej jak 

poprostu także likwidację Ligi Narodów- na 
terenie Chin, chociaż Chiny są! jej członkiem 
a Jap o n ja  w yrzekła sie tego zaszczytu.

Co 7, tym  fantem poczną, augurowie genew- 
śca - w tej chwili niewiadomo. Zaczepić tego 
nie może zaś Ameryka, bo w Genewie jest. ty l
ko obs&rwatorem. Mimo pozornej pogody w ic
ie rzeczy w skazuje iednak burzę... (ab.)

stwa taką samą koniecznością jak p oszum ie
nie jugoslow-iańsko-bulgarsUie44.

n o *  s s r 7. !s € * a  s w u t o  l i s i * * *  
k o r z y s t a !  z  5* s c z ! i  i P t e i a c f

Kino Swit Od czwartku 3 maja T&34 r.
Coś, e*egc» jeszcze Kraków nie oglądał! Największy przehój kinem atografji dźwiękowej 
ostam icn łat naiaki rnóg łiię  z.dobyć tylko olbrzym ikapitał ameryKański. Nie dające się opj 
sać przejm ujące w rażeiia . jakie odnosimy przy oglądaniu tego m o n u m e n t a l n e g o  dzieła ,

ANIOŁOWIE PlOiŁA"""
Fenum enalna w u ja  miedalekiei przyszłości' Nocny atak  Niemców na Loi dvi tfiłośc na 
zgliszczach w iród  h»kn a rm at! — Prom ienną postae u b ó stw ia ją  przez boliateró’ dra
matu tw orzy przecmdntj urody, z.nako H ? J | V  H A T I I  A l1 , r ' r0,da ‘ tem ie ‘ 
mita artystka .p la tynow a blondynka* J Ł ź H t I  I N # 4 K Ł V w f f  cej fascynuje w tym 
film ie, że sceny z nią aą w ykonane w kolorach. Partneram i jej sa znam  dwaj m istrza: 
B «H  i.y « l(  I j « m « r  M łll .  W W arszawie rów nocześnie w dwu km a przez 6 tygodni 
a w a Lwowie hr. w maren, w k in ie  .Apollo* przez 4 tygodi ie zac.h ycała s3ę tym 
obrazem Publiczność, w ypełniając szczelnie widownię. (Aniołów Piekła nie wolno 

w yśw ietlać w granicach państw a n.etr..eckiego.

Trzr wyświetlania w dnie powszednie o sodz. 5, 7. i 9 wieczór, a w n .edziele  i święta 
tal że o g. 3 popoh — Zniżki dlr P. Akad. tza legibi i uczt - szkół średu. jw mundur

ka! b) Drzy kasie. Ceny miejse od 45 groszy. Zniżki i legitym acje w ażne.

\
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T ł a  xtemta*.& 'Jtrjptitcl
ftoziam  w- „ Ł o je n ie  M łodych"

O statni numerj* P aństw a P racy “ organu 
..Legionu Młodych’* zaw iera szereg ciekawych 
św iadectw , dotyczących rozłamu w tej organi
zacji. Oto w tych  dniach spraw ą członków, k tó  
rzy  w yłam ali sie z szeregów ./Legjomi11 .zajmo
wali się „praw ow ierni’1 człomcowie n a  t. t .w . 

odprawie, w czasie k tórej położenie w ew nętrz
ne w łonie organizacji charakteryzow ał „ko
m endant giów ny“ Z. Zapasiewicz. P o  w ysłu
chaniu jego spraw ozdania, uchwalono szereg 
rezolucji, w których jest mowa o bezeenych 
oszczerstw ach, zdem oralizowanych w archołach, 
oyw ersji, gangrenie i t. d., naturaim e pod adrc- 
sem tych. k tórzy się wyłam ali z pod dyscypli
ny Zapasiewicza. Ponadto uchw alono przyjąć 
dym isję J . Ponikiew suiego ze stanow iska głó
wnego rzecznika dyscyplinarnego „Leg,jonu 
Młodych“ i zażądać zawieszenia w prawach 
członka rzecznika dysej pli-namego „Legjonu 
M łodych’1 i  zażądać zawieszenia w praw ach 
czionka sekretarza, gcueralnegp, Kongresu L. 
Stacbórsldego. Postanow iono też rozwiązać ob
wód akadem icki „L. M.“ w W arszawie i za
rządzić , nową rejestrac ję  członków. N astępnie 
jrzy ją to  do wiadomości zawieszenie w pra
wach członków k ilkunastu  osób. W ynika więc 
z tego że rozłam poszedł już bardzo daleko i 
ogarnął jecłu osi ki na naczelnych stanow iskach.

Zw iązek harcerstwa polskiego skarży 
Katolicką Agencję Prasową.

Sanacyjnie nastro jone Naczelnictwo Związ
ku H arcerstw a Polskiego ogłosiło swą decyzję
0 zaskarżenie do sądu redaktorów  K atolickiej 
Agencji P rasow ej, „S trażnicy H arcersk iej11 o- 
raz tych wszystkich pism, k tóre przedrukow a
ły  kom unikat K. L P. o projekcie nowego 
sta tu tu . W kom unikacie tym  mieścił się zarzut, 
że z projektu nowego statutu usunięto w szyst
kie ustępy, podkreślające chrześcijański i ka 
tolicki charakter harcerstwa. Naczelnictwo 
Związku Ha-rcersfwa czuje się również dotknie* 
1e podaniem do publicznej wiadomości, te  prze
bywający w więzieniu o oszustwo adwokat St. 
Łypacewicz był generalnym sekretarzem 
Związku.

Klęska pożarów dalej szaleje.
We wsi Janow ice, koło Zamościa, wybuchł 

wielki pożar k tó ry  straw ił 16 goepodnistw  
W płowieniu zgin^a mieszkanka wsi, Adam 
czyk, a ciężko poparzony został gosjtodarz 
Karltut. Ponadto  10 osób zostało poparzonych 
w czasie akcji ratunkow ej. Pożar wybuchł w 
czasie uroczystości 3-majowych. gdy cała lud
ność, brała udział w pochodzie Ogień rozpró
szyły dzieci, bawiące. sie w stodole Karkut.a. 
chraty  m aterja lne sięgają 100.000 zt.

Równie wielki pożar w ybuchł w lesie pań
stwowym w Iwaniskach pow. Dobrochoatów  
i-traż leśna, znajdująca się n a  obchodzie św ięta 
3 Maja w Trufikawcu, udała się natychmiast, 
na. m iejsce pożaru, dokąd w ysłano również 30 
ludzi z obozu pracy. Ogień oująt około 10 ha 
lasu Przyczyna pożaru niestwierdzoma. P rzy
puszczalnie do wzniecenia ognia przyczyniły 
się panujące upały.

Lisi „charia Jegomości".
Msi ód pozostałych aktów  słynnego niegdyś 

archiwum dubienskiego, ordynacji Ostrogskiej
1 te .  Lubom irskich, znaleziony został pergam in 
% napbem  polskim ..List, chana jegomości ta- 
żarskiego11 zaw ierający tek st pisany po ta ta r 
aku. Po przetłum aczeniu tego dokum entu, oka
zało się, te  nic je s t to lis t chana, ale jednego 
7 Książąt krymsko-tatarskich z I-ej połowy 
W II stulecia. Y? liście tym ks. Tochtawysz 
zwraca się do km Lubom irskiego z zawiadom ie
niem, że w* swoim czasie zostali na pograniczu, 
na terytorjum pjlsK iem , zabici i ograbieni 
dwaj tatarzy, i, że władze polskie obiecały tę 
rzecz w yjaśnić i w y n ag ro d zę  rodziny zab,- 
tych. Ponieważ w ciągu 3-ch mipsięcy komi
sarz graniczny polski nre zbadał te j sprawy, 
ks. Tochtam ysz zw raca się do ks. Lubom irskie
go z zawiadomieniem, że r,a te m o r ju m  ta ta r
akiem zostali zatrzym ani kupcy polscy w raz z 
ich mieniem. Ks. Toehtaunysz prosi ks. Lubo- 
m ir-kiego o jtolubowne załatw ienie oprawy

Wyouclt w kancelarji ukraińskiej 
drukarni v .t Lwowie.

W kancelarji drukarni „J. Jaśkowa i Ski“ 
przy  u l-łC horążczyzny we Lwowie na-stąpił 
^yahow ny  wybudh pakietu, pozostawionego 
pi zez nieznan? kobietę. TV drukarni te j -wyda
wane są 3 czasopism a ukraińskie. Ja k a ś  kobie
ta przyszła p rzed  godziną 13 do kancelarii dru
k am i i zamówjwszy abonam ent czasopisma, 
.R.raeaN, zostawiła paczkę oświadczając, że 

wkrótce po nia wróci. Po 20 minutach paczka 
eksplodow ała przy  głośnej detonacji, słyszanej 
w znaeznem promieniu sąsiednich ulic. W sku 
, ek

Sieć szkolna w Polsce.
Nie ulega wątpliwości, że szkolnictwo zro one w szystkich dzieci, pobierających naukę, 

biło u nas olbrzymi krok naprzód. Mimo to po- niezależnie od uh  wieku, gdy tymczasem przy- 
tirzeby szkolnictw a są jeszcze duże. Jeżeli mus* szkolny u nas obejmuje tylko tirieci w wie 
wziąć pod uw agę całą m asę dzieci w wieku ku 7—-13 łat.
szkolnym , okaże się, że dzieci pobierające n a  B rak szkól d a je ’ sie we znaki głównie na
ulkę stanow ią 9 o l% . We Francji odsetek len terenie woj. wschodnich. Gdy w całej Polsce 
wynoci 113.2%, w Czechosłowacji —  102.! %^jć7re'li ośrodek szkolny jirzypacła na obwód, któ 
w Niemczech — 99.1%, w Anglji — 97.7 A . rego prom :eń wynosi 2 $  kim., to w woj. cen- 
We Włoszech natom iast wynosi on mniej niż t.ralnych wynosi on 2.2 kim., w poludnio- 
w  PoJsce —  S3.1 %, w Rosji _  91.5% i t. d .'w y ch  — 2.1, w  poznańskim  i pomorskim — 2.0, 
Pod tymi względem zbliżamy' się wyraźnie do na Śląsku — 1.8, a w woj. wschodnich —  aż 
stosunków zachodnio-europejskich. ' 3 0 , kim.

Zależnie od dzielnicy stosunki to układają^ M utatis niutaiidis, to samo odnosi cię i do 
się u nas nader rozmaicie. W woj. centralnych szkół średnich, nauczycielskich, zawodowych
odsetek dzieci pobierających naukę wynosi i t. p. Im dalej na wschód, tem stosunki u kła
9-1.4%, we wschodnich —  79.2%, w poznań -' dają się gorzej. ,w tem trudniejszych w aran
skiem i Pomorskiem — 101.8%, na sśhąjku •— ika-ch znajduje ,sfę nasza młodzież szkolna.
101.4%. w  woj. południowych —  98.6% Cyfry '
ponad 100 uw arunkow ane są tem, żo dotyczą

K  U p  H J I  I j l  k  O -

W D R P & E F t J I  im.  SW.  T E R E S /

STEI- m .  h y ły  sr$i5?r
mydlą, krem1" perfums-. wody kolońskie, 
kosmetyki, gąbk', g a 1 a n t e r j » toaletowa, 

zioła, chemikalja i L d.
'i O K A R  W  W IELKIM  W Y B O R ZE ,  
N A J L E P S Z E . )  J A K O Ś C I .

Ceny niskie. C eny niskie

Z. K.

K in e ie a i r
d iw lit ^ e w )

P o ci n o w y m  Z a r i^ d e iM  K a to lic k im .

„ S I O N  K  0 “ M i .  I w b l C Z  1 5 .
O d  27 kwietnia br. przedśiawia

najpiękniejszy filmPOU T W ł lk
Karla bogaa Mam Brodzisz.

poiski, pełen 
uczuć religijnych i pattjolycznyc.h. 
Reżyserował Karni Borowski, reży

ser Teatru Narodowego w War
szawie. — W rolach głównych 
Początek przedstawień o godz. 5, 7, 9.10 w niedzielę święta i 3 Maja tskże o godz. 3 popoł.

2 2 4  k i E o m s t r ó w  4 ®  m o f c ? x «

osiągnął belgijski m otocyklista Rene Milhaud;. Do tych czasowy
Henncgo.

rekord należał do Niemca

naporu pow ietrza w  kancelarji d rukarni 
wybite są wszystkie szyby i zniszczona szafa, 
n a k tórej s ta ła  paczka. W chwili wybuchu w 
pokoju nie b y le  nikogo z ludzi.

Najokazalsze drzewa w Polsce
Ogłoszony — celem uczczenia tegorocznego; polskiego, ro sn ą  y na terenie nadleśnictw a L 

Święta Lasu — przez R edakcję ,,R ynku Drze P. Skarżysko. Jest to modrzew o cechach pol- 
wmego“ konkurs pod hasłem -^.Najokazalsze skiego okazu, wysokości 40 m. o obwodzie na 
Drzewo w PolsGe’h został zakończony. W. dniu wysokość! piersi 4.45 cm. Najw iększa średnica 
27 kw ietnia odbyło się pod przewodnictwem korony wynosi 8 m„ najm niejsza zaś 6 m. Drze 
prof. d r W ładysław a Szafera, prezesa', Państw o [wo je s t piram idalne, rośnif w  otoczeniu lasu 
wej R ady Ochrony Przyrody,- posiedzenie Sądu jodłowego. Przypuszczalny wiek okazu —  350 
Konkursowego w pełnym składzie. Na konkurs lat. W ymieniony okaz otrzym uje zatem  rfcfciet 
nadesłano oaazy, dotyczące pięciu gatunków _w grupie modrzewi. a  bezpośredni hodowca, p. 
drzewa, a  mianowicie: sosny pospolitej, dębu leśniczy W iktor Szubert, —  dyplom honorowy, 
szypułkowego, jodły pospolitej, świerku i mc, W  grupie jodły pospolitej jednomyślny w y - 

drzpwia polskiego. Sąd postanowił nagrodzić bór Sądu Konkursowego padl n a  okaz jodły rn- 
okazy z trzech grup: dębu, jodły i modrzewi? snący w  lasach now otarskich stanowiących wła

W grupie dębu Sąd jednomyślnie uznał z a c n o ś ć  Adam a Stadnickiego. Nagrodzona jodła 
najokazalszy dąo zwany Bartkiem, rosnący a «W- 42 m wysokości, 6.28 m. obwodu na wv- 
miejscowości Zagnańsk, na turonie ea^l9Snj-( sefcoM  pi-ersi, 10 m. wynosi najw iększa, a 1.50 
ctwa L. ,P. Samsonów ipoczte Zagnańsk k o ło 'm - najm niejsza średnica korony. Pokroi drzewa 
Kielc). Drzewo to  otrzym ało pierwszą n ag a ted ^ j« *  piram idalny. P rzypuszczalny wiek ponad 
w  gran ie  dębu, zaś bezpośredni hoJo-wca, x ad -! 490 la t. Okaz rośnie w 3sie pierw otnym , o ty- 
leśm czy nadleśnictw a.Sam sonów . St. K e m n a n n /p ie  dziewiczym, zagospodarowanym systemem 
otrzym ał dyplom honorowy. W arto  sló\v parę lasu trw ałego jor-zerębowo. Oprsany okaz o- 
wspomnieó o rozmiarach B artka  i o jego ,ce- Jdfct^iauje nagrodę w grupie m dły pospolitej, a 
chaeh szczególnych, bo nie w-iele drzew mu w właściciel jego- k tó ry  je s t jednocześnie bezpo
lo-a-ju dorówna, Z gaitmiku dębu szypułkowego, 
ma Baneli 23.25 m. wysokości, obwodu na w y
sokości piersi 8.32 m.. obwodu pizy  ziemi —
13.40 m. Największa- średnica korony mierzy 
40.10 m„ najmniejsza- —  22.10 ro. Okap koro 
ny  w ynos’ 879 m-. Wiek okazy rekorcowy, bo 
przypuszczalnie t l5 0  lal

Poza BartEiem. k tó ry  uznaar został za bez
apelacyjnie najokazalszy, Sad Konkursowy w y
różnił w grupie dębu jeszcze ,trzy t kazy Po 
pierwsze rozłożysty Dąb Królewski, rosnący w  
Puszczy N-iepolom-skioj. na terenie nadleśnictw a 
L. P, Niepołomice.

Ponadto  wyrróaniony został 900-letni

średnim hodowcą, A. S tadnicki — dyplom ho- 
norow v.

szypttłkowy, strzelisty, rosnący daleko na pół 
nocy, Ko w powiecie dziśnieńskim, gnunie głę 
bookiej.

W grupie modrzewi Sąd Konkursowy uznał 
jeanomyśJnie za najofca-zaiszy okaz modrzewia

% św iata.
200 kobiet rocznie

z tytułami doktorskiemu w Czechosłowacji.
W Ps-adze obserwuje Jfę śtale w zrost liczby 

kobiet studjujących na uniw ersytecie. W roku 
f-żkolnym 1932/33 promowano 210 kobiet.. N aj
więcej doktorek  było na wydziale medycznym, 

| gdyż przez -wszystkie egzam ina i rygoroza prze- 
dąh brnęło szcząśłiwne 102 k-obkty. Mniej już intere-

2 00  wypadków w czasie raimi
faszystów do W iednia

Raid m otocyklistów  w-loskieh z Bolonii do 
Mfiednia odbył sie w war linkach niepomyślnych. 
Od granicy szosa była usiana gwoździami i pa
pierowym. znakami sw astyki. Ogóiem zano to 
wano około 200 w ypadków. Pomimo że w ięk
szość m otocykli została odrazu naprawiona, 
kolum na m otocyklistów  ̂ włoskich, k ‘ó n  m iała 
wziąć udział w  obchodzie ogłoszenia konsty tu- 
c.i:, przybyła do W iednia ze znat.-.nem opóźnie
niem.

W Miirz Zusehlags motocykliści w łoscy zę- 
stali obrzuceni gradem  kam ieni i powitani o- 
Krzykami „Niech żyje M atteo tti'’ K ierownik 
kolum ny m otocyklowej został ugodzony kam ie
niem w szkła ochronne. Odpowiedział tui w y
strzałem  z rewolweru, k ładąc trupem  na miej 
scu napastnika.

Trouki zostanie we Francji.
P olicja francuska zam ierza n a  w ypadek 

gdyby T ru d y  znikąd nie otrzj*mał zezwolenia 
na osiedlenie, w yznaczyć mu stale m iejsce za
m ieszkania w’e Francji, w  niewymienionej do
tąd  miejscowości, odległej 300 km. od P aryża, 
Miałby on pozostawać stale pod dozorem po
licyjnym

Trąba pow ietrzna w Nadrenji
wyrwała uetk* drzer z k-orzeniaml.

Nad śronkow ą N adrenją j.rzeszła trąba po
wietrzna, w yrządzając olbrzymie spustoszenia. 
W miejscowości Oberwmter szalejąca w ichura 
podrywała dachy z kilkudziesięciu budynków. 
H uragan powyrywa) z ko-zeniamj setki drzew, 
niszcząc okoliczne sady i pola. K ilka holow
ników n a  Runie rzuconych zostało na .brzeg. 
Również w  Berlinie szalała mirza połąoz*ma 
z piorunam i, łYyrr.ądzajee znaczne szkooy.

ODLEW TV'ARŻv ILAPOLEOŃA SPRZEDa 
NAT Za 11.200 FRANKÓW.

W Parj  żu w  tali Drouet odbyła się sprze
daż przez licytację cennjch pamiątek napole- 
ońsicich, pochodzącyciL ze zbiarów -nrywatuycli. 
Pośmieiriną maskę cesarza sporządzona przez, 
jego Jekaiza Antem aicbrego, m był znany hi
s to r ii  Oetave Aubry za sumę 11 200 franków. 
U st generała Bonaparte ao dyrektora Barrasa, 
pisany z obozu w  Passeria.no, z prośbą o zwol
nienie z wojska z powodu szykan, na jakie jest 
narażony ze strony innych dowćdeow wojsko
wych —  został nabyty przez znanego aktora 
ł autora dramawcznego Guitry‘ego za 28 500 
fianków.

Poutfei Napoleona, pozostawiony przez roz
targnienie w dyliżansie pocztowym przy przyież 
dzie do R occercrt, osiągnął cenę 10 ty s  700 
franków

W YROK NA POLSKICH OSZUSTÓW Wł| 
LONUYNTE Sędzia Mac N agh ten 'w  Londynie 
ogloeił ka-w-, ja,kie wymierzył oskarżonym  o 
przywiezienie falszj-wych znaczków, Popielo.> 
w 'Purikowi i Najm arkowi. Oskarżeni Popieiec 
i Turrft skazani zostali każdy n r  2 lata zwy
kłego więzienia, oskarżony zaś Najmprk ska
zany został na 4 lata ciężkiego więzienia nar 
nego. p0 odbyciu k ara  wszyscy trzej m ają zo
stać niezwłocznie deportowani do Polski. Oskar 
żetri zem m rzają apelować.

OLBRZYMT POŻ.aR NA DMORCU W LIP
SKU; N a dworcu towarowym w L ipsku w \ - 
huchł olbrzymi pożar, k tó ry  rozszerzając sie z 
b łyskaw iczną szybkością zajął całą, poła-c wiel
kiego teren’i ładunkowego. P astw ą płomień* 
padły wszystkie znajdujące się tam towary. W 
akcji ratunkow ej wzięły udział straż pożarna- 
połicja, w ojsko, oddziały szturm owe i ludność 
cywilna-. W skutek poważnego niebezpieczeń
stwa eksplozji znajdujących się w pobliżu wiel
kich magazynów benzyny ewakuowano miesz
kańców dwu sąsiednich ulic.

sowały sio prawem, gdyż stopień doktorski u- 
zyskało 47 studentek. 20 słuchaczek ukończyło 
nauki przyrodnicze. Tylko weteryna-rja nie po
doba e-ię kobietom  Na 
było ani- jednej kobiety.

promowanyc-n ru

Pr*y x*łBC»wian(w 
rgzemtplarcy „G?©s» Mał-odw“  
naleiy p^wneexeśu!e aaduhib* 
2 0  j f r  *;«. k a i f * y  n « ji*ii® r  
iiika i enfatę peozt®wą 10 gr. 

od  eari e m p ls i r ia .
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W YSTAW A WOJCIECHA W EISSA w Pa- ! 

ła t*  Sztuki t t  Krakowie cieszy sip chi żem po- ! 
wodzeniem, Obejmuje ona prace artysty od naj- i 
wnłsśniejszej młodości, bo od r . 1800— 1920: ' 
**e daje więc pełni artystycznego dorobku te- ; 
gf) znakomitego malarza, bo nie chce sie on ;— j 
ja k  sam twierdzi w przedmowie do katalogu 
—  obnażać zupełnie, tylko do „pół-aktu". Wv j 
• !awę tę traktuje jako przegląd pedagogiczny j 
d la nauki i przykładu swoim uczniom. Wyp.ta- ' 
w a jednak mimo, iż nie przedstawia całkowite- ; 
go dorobku pracy artysty, ilościowo dość jest 1 
bogatą (15 obrazów i .i rzeźby i.

W ojciech Wetes jest przedewszystkiem  im
presjonistą i to obok swego m istrza W yczół
kow skiego jednym z najwybitniejszych w Pol
sce. T alen t jego polega, głównie na kolorze. 
-Test to dystyngow any wirtuoz harm onii ko lo
rystycznej. W epoce, w- k tórej stworzył ..Por
tre t Perzyńskiego”. ..Bawiące się dziecko", czy 
..Portret Kromera" Ind odo zmarłego', dobrze się 
zapow iadającego m alarza) paleta, jego była 
dość zredukowaną. Prócz przepojonych stoń- 
ce.rn impresjoniidyczjiyeh pejzaży nam alował 
cały szereg płócien jak  n. p. ..Za sz talugą '-. 
..Przy św ie cy 1. ..Podw ieczorek", ..Odpoczy- 
nek'", ..Przy świetle lam py'1. ..Rodzina \  ,:Por- 
trer, żony a rty sty " . ..Modystki*’. ..Akt. n a  czer
wo nem tle '1 i t. p., które utrw aliły jego a r ty 
styczna fizjognomję i przyniosły mu uznanie i 
sławę. W obrazach tych frapuje widza głównie 
m istrzostwo techniczne i wysoka ku ltu ra  m a
larstwa. francuskiego, k tóre zna dobrze i nb-ni 
się stale żywo interesuje.

Obok prac m alarskich uwagę widzów zwra 
Ca ja na w ystaw ie doekonałe rzeźby arty sty , 
odznaczające sie subtelnym  wdziękiem ujęcia 
kobiecego kształtu .

Twórczość W ojciecha Weissa, polegająca 
głównie na rozwiązywaniu problemów czysto 
m alarskich, zagadnienia barw y i św iatła, pró
bę, czasu zwycięsko wytrzymała, i zdobyła sobie 
zaszczytna k a rtę  w sztuce polskiej.

•Tako profesor krakow skiej Atkadoniji Sztuk 
P ięknych (w ybierany parokrotnie jej rektorem ) 
przysporzył artystycznej myśli polskiej cały 
szereg w ybitnych szermierzy sztuki. Ci. jakby 
oddając wdzięczny hołd swemu profesorowi, 
w ystaw iają dziś z nim razem. Należy podkre
ślić. że w pierwszym szeregu najwybitniejszych 
uczniów W eissa kroczy jego m ałżonka. Tran a 
W eissowa. w ystaw iająca pod pseudonimem 
.Aneri-1 św ietne pejzaże i w ykw intne stiidja 

kwiatów. S. M. M.

Dziś na ekranie „ U C I E C H  Y“ znowu fenomenalna sensacja!
S r H H i i n T  słynny artysta opery wiedeńskiej, zwany następcą

C*rusa, w najnowszym filmie wiedeńskim

Świat należy tfo Ciebie...
Obok Józefa Schmidta występują: S z o k *  S z a k a l i ,  W a l ta r  E d tk e f c r ,  L ilia n a  D ia ż t

O tto  T r « » i t r .

Film ten to jeden w ielki trium f wszystkich ekranów św iata!

Poranki f ilm u Świat należy d o  Ciebie...
w niedziełp o eodz. 10 i 12

D H D H B M a n n K B B r a n H n n M B B r a B

w czwartek dnia :> maj* o g-. 
10 i 12 w sobotę o S popołudniu

Z teatru im. Słowackiego.
UROCZYSTE PRZEDSTAW IENIE W DZIEŃ ŚWIĘTA NARODOWEGO. „POWRÓT POSŁA*

J. U. NIEMCEWICZA.

A m c %  v » q p d lm w 0 9 8 i € * u -

BRONISŁAW’ DOBRO WI E ST: „Zagadnie
nie żydowskie". Kraków , 1934.. str. 58.

S taranne to  opracowanie zaw iera wyniki 
badań nad tym  ta k  żywotnym problemem, a 
je s t tern użyteczniejsze, że podaje zarazem 
obfitą litera tu rę  przedm iotu. Dzieje zwłaszcza 
żydow skiego „zam achu na Polskę" w- jego hi
storycznym  przebiegu od XI w. począwszy po 
dzień dzisiejszy kreśli au tor na podstaw ie źró
deł, k tórych  wym owa jest jasna. Książka nie
w ielkich rozmiarów także pod. względem grafi
cznym przedstaw ia się dodatnio, a jako publi
k a c ja  istotnie ak tualna  w-inna się znaleźć w rę
ku każdego społecznego działacza polskiego. 
Skład główny w Księgarni K r a k o w s k ie j ,  ul. 
Iw. K rzyża 13.

C « l * «  w r a g u lD w a a ia  n a k ł a d u  
p r « i i m j  • J a k  a a j r y e k l e j i i e  u r e -  
g « U w a a i «  p r a a u m a r a t y .

' Od czasu odzyskania niepodległości pań
stwowej odczuwamy z roku na reśk rosnącą tę
sknotę za sztuką okolicznościową, popularną, 
przeznaczoną na przedstaw ienie w dniach 
Święta Narodowego. Musiałaby to  być sztuka, 
oparta na motywach historycznych lub współ
czesnych (do których zalicza się jeszcze okres 
wojny), pogodna, grająca wyłącznic na uczu
ciu i na poczuciu godności, sławy i dumy na
rodowej, sztuka bez zagłębiali się w histerjo- 
zolję. bez mentorowania. i bez pretensyj do no
w atorstw a artystycznego — sztuka, k tórej tłem 
i dnem byłaby idea triumfu, sztuka dla w szyst
kich. Taki właśnie utwór, przeznaczony d-la 
przed.s:awieu okolicznościowych, winni są tea
trowi Polski odrodzonej dzisiejsi au to rzy  d ra
matyczni. Ale nic wszyscy. Nie można tu  chy
ba -mieć pretensyj do poetów zadum anych tra 
gicznie nad m ądrością dziejów narodu polskie
go i nad problemami społecznymi dzisiejszego 
dnia. Nie można też spoglądać w stronę este
tów i hiperestetów  indywidualnej psychiki dzi- 
■siejczyeh ludzi i dzisiejszego teatru . Niech on i 
idą. sobie swoimi szlakami. Drożyny sztuk po
pularnych zostawić trzeba autorom może równie 
zdolnym i pożytecznym, ale w każdym razie 
— zgoła innym.

J a k  dotąd —  te a tr  polski nie ma takich 
sz tuk okfilicznościowych. Musi więc sięgać do 
bibl.jolek, musi przypominać kosnedje. choćby 
ty lko kalendarzem  zw iązaną, z dniem dzisiej
szym. A szczęśliwy jest, gdy uda mu się przy
pomnieć ludzi m alowanych

,.dawnym strojJm . dawnym krojem , 
a. ze oercent zawsze swojem 11...

Taki właśnie daw ny strój i serce polskie odna
lazł te a tr  krakow ski w komedji Niemcewicza, 
k tó rą  w ystaw ił f  dniu Święta Narodowego — 
w dniu Trzeciego Maja. Z „Pow rotem  posła." 
łączy się podwójna rocznica: przypomnienie
wiekopomnych dni K onstytucji Trzeciego Ma
ja, l  którym i łączy się historycznie ta. politycz
na kom edia —- a następnie przypomnienie pra- 
prem jery jej w krakowskim  teatrze z przed 
czterdziestu lat za dyrekcji Pawlikowskiego w 
r. 1894. Po czterech zatem dziesiątkach la t 
przypomnia.no Krakowowi ..Powrót pofda' z tą 
myślą na przyszłość, że będzie on poważną i 
potrzebną pozycją w bilansie tea tru  szkolnego, 
a w każdym  razie o wiele ciekawszą niż ..M a
sy f peruka" Korzeniowskiego.

Mimo, że syn pana Podkomorzego. IV alery. 
poseł na sejm. więcej zajmuje się swojemi afek
tam i do starościanki. niż sprawam i polityczne
mu —  mimo, że nić d ram atyczna kom edji jest 
nikła, Owiewa ją  przecież urok czcigcdności. 
choćby przez żywość i plastykę postaci w y

krojonych 7. ówczesnej epoki, żeby przypom
nieć ty lko s ta rm tę Gadulskiego lub zfrancu- 
zialą starościną — pro totyp Telimeny... Grali 
więc aktorzy  tę szanowną komedję tak . aby 
cale zainteresowanie widowni zwrócić nie na 
akcje, ale na osoby dział a ja re . Doskonały za
tem w masce i ruchach typ s ta ro s ty  Gadnl- 
skiego stworzył p. Tadeusz Białkowski, do
stojnym Podkomorzym byl p. W acław Nowa
kowski. a zabawnym fircykicin w zalotach, 
zarozumiałym Szarmanckim — p. H. Solarski. 
Gra p. W. Zastrzeżymskiego (IValery) nie róż
niła się nicaem od znanych nam już jego ról 
młodych wojewodzie ów. 7, a rty stek  wyróżniła 
się p. T aida Granówska jako S tarościna: z du 
żym umiarem sharmonizowału urok ro zpędy - j 
zowanej. młodej m agnatki z przesadnemi ma
nierami francuskiej mody. Pani TT. Galińska 
grała S tarościankę' Teresę z wdziękiem i swo
bodą. pani A. Klońska była poważną Podko- 
•rnoTzyną. Epizodyczne role Agatki i Jnkóba 
zagrali pp.: U. Jaw orska i T. Surowa.

Na widowni panował nastrój odświętny.

ANTOM WAŚKOWSKl.

wiązać kontakt z klubami żydowskieimi w  Pol
sce i zaprosić je do siebie na szereg startów (!).

W tej sprawie zarząd-.Związku Mattdkalbi w  
P o lice  poweźmie w krótce uchwałę. Ciekawe 
jak to pogodzić z biadaniam i żydów n a  ciężką 
dolę współwyznawców w Niemczech. Czyżby 
biadania te  nie odpowiadały praw dzie?

PORUCZNIK POHORECKI NA CZWARTEM 
MIEJSCU.

IV ramach m iędzynarodow ych zawodów 
hippicznych w  .Rzymie odbył się konkurs o 
nagrodę tego miasta. Startowało stokilkadzie- 
siąt koni. Pierwsze miejsce zajął jeździec fran
cuski, n a  dragiem  i trzeciem  miejscu uplasow a
li się: W łosi. Czwarte miejsce zajął por. Po- 
horecki na „Orlicy". J e s t to wynik bardzo do
bry. zwłaszcza, gdy uwzględnimy ilość s ta r tu 
jących koni.

 oo----
PRZEGRANA WISŁY W  SOSNOWCU.

Ligowa W isła, osłabiona parom a rezerwowymi 
spo tkała się w  Sosnowcu z A-klasową Unją 
przegryw ając 4:2 (2:1).

.MECZ TENISOWY Kraków— Bielsko, ro 
zegrany w Bielsku dal wynik 8:2 dla Krakowa.

DWA REKORDY okręgowe ustanow ili za
wodnicy C ra to rii na ..Pierwszym kroku" lek 
koatletycznym . zorganizowanym w Krakowie. 
Drozdowski przebiegi 300 m. w czasie 36.5 
tok. (dawny rekord 39.2 sek.l, Soldan uzyskał 
w biegu na 2 kin. czas 5 min. 46.6 sek. (daw
ni- rekord 0 min. 25 sek.).

—  "mmmmmmmmmmmmmm mm iu j

Król Sismu

t.
Porażka Pogoni w Lille.

Pogoń lwowska w yjechała do Francji. Pier
wszy mecz rozegrany w Lille t  mistrzem za
wodowym Francji Olympicpie Jillojs zakończy! 
się nieznaczną i niezasłużoną porażką Polaków 
w stopiinku 0:1 (0:1 u 

, Piłkarze Pogoni przybyli do Lille po 50- 1 
godzinnej podróży i już w- 2 i pól godziny po 
przyjeździe znaleźli sie na boisku. Odbiło się t-o 
częściowo na drużynie, k tóra była widocznie ; 
zmęczona. Pierwsze m inuty zapow iadają wyso
ką porażkę Pogoni. Francuzi m ają bardzo dużą 
przewagę, ale już od 1 o-ej m inuty Pogoń prze 
chodzi do ataku  i całkowicie panuje nad sy
tuacją. Bramka decydująca o zwycięstwie pa
dła już w 7-mej minucie z w ypadu Sim onyre- 
go. IV 20-ej minucie Mat ja s dragi wyrównał, 
ale sędzia nie uznał prawidłowo zdobytej bram
ki.

TY drugiej połowie gry w dalszym ciągu 
wid oczna jest silna przew aga Polaków. Francu 
zów od klęski uratow ał w łaściwie reprezenta
cyjny bram karz Desfoeses.

ŻYDZI Z NIEMIEC PRAGNĄ KONTAKTU 
Z ŻYDAMI W POLSCE.

Sportowcy żydow scy: Niemiec pragną na-

Prahadjipok w czasie swego pobytu w Augljj 
złożył wieniec na. grobie ,,Nieznanego Zołnie- 
i rza“ w Londynie.

Taniei niż za cenę
3 I L E T U  I I .  K L A S Y  
m a ż e m y  p o d r ó ż o w a ć  

SAMOLOTAMI P. L. L. „LOT"

Białe bzy. W racalr w milczeniu ku domowi. W stąpiły 
jeszcze do króliczarai. gdzie rozlegał się chro
bot- wieczornej paszy w ostrych ząbkach, skąd 

(Fragm ent z powieści). | powiał zaduch i zapach mokrych futerek
. . — ■Basiu, patrz! Zakwitły bzv, lećmy —  Nio widziałaś już trzy  dni tych białych

'  kulek, patrz jak podrosły — i otw orzyła Krysi

Żywa jak  iskra, m ała ciemna Krysia wy pa
<iła przed drzwi domu. Szczerbate zęby. r izwia 
na czupryna i pozbijane łokcie świadczyły o od 
byciu nowej wypraw y na strzeliste drzewo 
..świecę" lub potyczek z rozhukaną owcą. Ży
cie całe było w tych oczach szaro-niebie-kieh. 
rozbieganych, ciekawych.

—  To lećmy!
M okre od rannego deszczu, ledwo rozwitc 

białe wonne kiście uderzyły po rękach deszczem 
łez. Basia zaw ahała się. żal jej się zrobiło cud
nych kwiatów. Lecz K rysia wspięła się już na 
pochyły i chw iejny pienie,k i pierwszą zerwaną

drzwi klatki.
Poważna mama-królica patrzyła z dum ą na 

8 białych jedwabistych km liczątek. w ciągają
cych zabawnie długie źdźbła traw y  i ruszające 
bezustannie noskami.

—  A tu siedzi ich tatuś, patrz jaki zły. A 
tam Szarak i Bielak. A tu ta  s ta ra  co uciekła, 
parszywa! tam te  trzy młode, co im rodzeństwo 
wyzdychało. mówiła Ludwika, że ich wzdęło 
z mokrej traw y.

1 jakby na zaprzeczenie, tych słów cisnęła 
im za kratki garść ociekającej rosą zieleniny. 

Od pobliskiej stajenki dobiegały odgłosy
k itę  m ieliła siostrze w  twarz. Woń ciężka, dusz kur. Mościły się na bantach do spoczynku. Dzio 
na woń bzu i ciepłego wieczoru, który gaśnie bały jeszcze i trzepotały  skrzydłam i. —  m rok 
nagle w krótkim  zmroku g ó rskn i zamroczył ją zapadał. Polom odwiedziny u owcy. kaczek, 
aa chwilę. Bzy, bzy, cudne kwiaty naszego gę.>i i gołębi. Do tych ostatnich w spiąć się by- 
noTÓdka! '  - ’ • t m ą,a na stryszek drewutni. Kryło się tam

* _  Dlaczego nie rwiesz? — rzuciła K rysia ich gniazdo, guzie samiczka w ysiadyw ała mło- 
■'cz °-ąszcz liści —  predaej. już się ściemnia! de.

- 'Z o s t a w ,  zostaw  Krysiu, biedne k w ia ty , ' — Dzieci, wracać! —  rozległ się donośny
glos z ganku.

Z okien padało już światło. Odblask jego 
zapam iętuje się na całe życie jako św iatła pierw-

szpgo do-mu. Z naftow ej lam py słało sie łag o d -| P rzestrzeni, blasku, wolności! O biedna du
li e, spokojne, jak  ten cichy wieczór majowy, jszo, uwiązana, do rzeczy m ałych i przyziem-

— Boże, Krysiu, jak  ty  w yglądasz?! Sukien nych, do m archewek, pietruszek, garnków, 
ka rozdarta , łokieć rozbity , nos powalamy. Oze krów , kurników, do gniotących cię trosk  i kło- 
mu Basia nigdy tak  nie w ygląda? (potów, do mgieł i błot, do powszedniości, któ-

7,wy kle ty rad y  wieczorne — pomyślała jre j nie znosisz! Poszybuj na skrzydłach zapom
nienia w  jasne krainy, —  leć, zapomnij się...

0  łzy, czemuż gorącą falą zalewacie oczy, 
W 10 la t później dorosła Basia nic zachwy- oraniu serce ściska tak i żal? . . . .  .

cała sie wonią, bzów i czarem rodzinnego domu. W  pełną Idealizmu m tn r ę  h m  toje a a n a  
Maj był w tym roku zimny i m okry. Po starym  rzeczywistość. M ote p r z y p o m n ia ł  jej S1ę maj a 
ogrodzie, w którym  wypadło je j żyć i praco- ■ bzy z czasów dzieciństwa? 
wać po n ie lu b iu n y c h  polach snuł się sm utek A może płacze gorżko, że nio może polecieć 
■beznadziejnej w egetacji i melancholia. Za okna tam, gdzie ją  niesie rozgorzała, młoda fantazja? 
mi siąpił u party  deszcz, -wicher iście listopado-

uwnodzielna Basia.

wy giął czuby drzew, -szaruga i mgła. błoto, I  znowu jest, maj. Zmów minęło la t  kilka.
błoto, błoto... Zda się. że zalega ono niety lko Raczej złych niż dobrych. Basia poznała co to  
te nieszczęsną k rainę  p ią tego  elementu, ale wie życic. Z etknęła się z jego brutalnością i smut- 
wa się do mieszkań ludzkich, do dusz i móz- kiem nie raz, nie dwa. .Test dośw iadczona i moc 
gów. Przemikliwy chłód ściska fizycznie i mo- (niejsza, przeżyła wiele. Uśmiecha się n a  wspoon 
ralnie. zm usza do kulenia się, krycia, znieclię- nienie daw nych rozpaczy i buntów. Ale gó rny  
cą <Tio pracy, zapędza w szary ką t nudy, apatji, lot młodości nie naoichł w niej. 
bezwładu. | W iosenne firny topnieją w  żarze słonecz-

O jakże sm utno!'B iedna dusza Basi błądzi nym. W iosenny lazur rozpościera się nad Ałpa- 
po mirażach ciepłych krajów, po błękitach je- mi ciemną, kopułą bez dna. I  czar w iosenny le- 
zior, gajach kwitnących, to znowu Jio górach, ży nad cichym, zapomnianym od ludzi zakąt- 
skrzących wiosennemi śniegami, lasach [lachną kiem. Szodł maj. Kwiecień konał w  zachwycie

v. iele dłużej utrzym ają się na krzakach...
—  Masz czego żałować, ukradną w nocy.
—  Urwałaś już dwie kiście, dosyć!

cyc ii żywicą i dali cudnej słonecznej, o prze- 
czystem jiowietrzu. w której dusza szybuje ku 
światłu i skrzydeł radosnych dostaje.

słonecznym S śniegowej bieli. Dni za dniami 
płynęły ja k  złota rzeką światłości- Przywalona 
potężnym  kożuchem firnów strzelista grupa
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iąobota 5 : Plusa. V. pap., Ireneusza . I reny  ni. 

W schód słońca 3 .59. zach, 19.07.
. Długioiść dn ia  14 godzin j 40 min.

N iedzie la  fi: 5  po W iełk . J a n a  w Oleju 
b iod o ra  i B en edy k ta .
W schód słońca  3 .57, zach. 19.0 9 .
D ługość dn ia  14 godzin i 44 min.
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NA WCZORAJSZYM TARGU płacono'' na- 
stępujące ceny: mleko niozbierane litr 018 — 
0.20. śmietana. 1— 1.20. śmietanka 0.50— 0.00, 
ser zwyez. kg. 0.00—0.80. masło deserowe 3.10 
— 3.00, zwyczajne 3—-3.20, maślanka litr 0.08 
— 0.10 . mleko kwaśne 0.15— 0.20. jaja śwież':

Eksperymenta scemczne.
JSen K ini44 Adam a Kadena,

W nh. środę o godzinm 9-tej wieczorem zna 
lazłem się w zapełnionej szczelnie m alej sa l to  
Domu A rtys tów  Plas tyków  przy  pl. św. Ducha 
w K rakow ie . Z zaciekawieniem ocźekh. alein 
w ystaw ien ia  ..Snu Kmi", sz tuk i Adam:' K ade- 
na wr 4-eh ak tach .  3 -eh odsłonach.

Scenka n a  sali szczupła., pryiuity  u im. Orz 
k u r ty n y  i dekorneyj .  Bo t ru dn o  mi było uznać 
za. d eko ra c je  czerwony p ros toką t.  p o d k n  .Jony 
hiiileini Rujami z zielona rakie tą  tenisow ą w 
środku: —- misio to w yobrażać  plac ti nisowy, 
znajduj,u-y się' w połiliżu miejsca. gdzie roz
g ry w ała  się a k c ja  sztuki.  ’l'o było /.i-ozunitałe

wprost widzów. 7 ]irzyc/.epioną do mej w p o 
łowie pozioma' półką, pod par tą  z jedne j s t ro 
ny zielonym kijem....

-Ve odgadłem rówmież ,ssymboliki kos/jiiuujic

s z tu k a  0 .04— 0 .O5, ziemniaki kg. 0 .08— 0.09. 
bu rak i  0.10— 0.12 . m archew  0 .08— 0.10, f^utonwafct niiino wysiłków m \s low y cu  nic itifij
9 .20— 0 .25 , p .e t ru sz k a  0.25— (I.30. seler 0 (30— [ glem odgadnąć  znaczmiia n as tępu jące j  ..deko- 
0.35 . cebu la  mowa z nac ią  wią/.krff0 .15—K j k  ''.o.p * na scenie b runa tne  listwa id . ięap io a  iw-o mi 
w łoszczyzna kg. 0 .20—0 ,25. szpinak 9 .25— II.30,’ 
r a b a r b a r  0 .30— 0.40, b u r a  bzUika 2—ii.50, k a c z 
k a  s t a r a  2 .50— 3.50. gęś 4— 5. imlyk 9— 14. in- 
(łyewka 5— 7. k u rczę ta  para 2.50— 3 .50. k a rp
żyw y kg. 2 .3(1— 2.50 . szczupak iW -3 .50. b rzana  w ystęp u jących  a r tys tów . Jedn a  tip. z osób 
i leszcz 3— 8.50. wiślane drobne i Walnie 1— j Andrzej —  ubrana była tak :  pól trakow ej ko 
1.S0 zł. |figuli z . .motylkiem" na lew ej stronie cial-i.. p ra

ZAMKN iĘCIE CZRsCi UL. GRODZKIEJ. | w •• obnażona (z koszuli zo.st.al ty lko  m a n k ie ty  
W związku z urządzeniem  w jazdu  na Wawei p raw a noga odziana w białą, ilbiga negaw ke .
od s t ro ny  pl. Bernardyńsk iego . jjOfctaje zam- -pa p.wej zaledwie sp ed  „ki kąpielowe.. T w arz
kr.ię ta  z dniem 7 b. 111. dla. vui.hu kołowego a r ty s ty  tfftibn mftąctOM, tak . że ty lko  Oczy wv 
część ul. G -rodzkij  na o d ^ u k t i  od ul. ś\v. luzie-j g-jądaly -/ grubej maski liielidla... 
go d o  ub św: G w in n i  \ Rueli sk ie row any  bę- |  .Nie dziw przeto, że ti icianiowit '-  s troj w \ -
dzie przez ul. Podzam cze i ni B e rn a rd y ń sk ą . 1 wolał u publiczności p rzygn tow anej 'zresztą na

hi myśli (wypcw nula.iYch prosfei) tak iego  11 p, 
K aro la .  niebieskiego p u f a  o bardzo śR skuf 
d y c e  życiowej k iedy  za s ta n a w ia ł  się, czy 
okraść k a sę  swej znaj miej. czy nie. ' /w v c ię ż \ - 
la u  niego w zględność pojęcia . .ukraść '1' (wziąć 
czasowo, a  więc... p o ż y c z y ć ) i swój zam iar " ,v  

konał, f l i w u a  go na gorącym  uczynku  Au-

Miodzież w hołdzie Kt oluwe: Jadwidze.
Zapowiada się liczn\ zjazd młodzieży do 

Krakowa na Zielone świątki

W aztisie. Zielonych Świątek , w  dniach 20 
i 21. maja b. r.. odhądzie się w  K rakowie zjazd, 
młodzieży szkolnej dla złożenie hołdu K rólow ej 
.Jadwidze

Na ps otrram uroczystośc i złożą f ję  m. in.: 
w niedzielę n r  R ynku  odpraw ione przez A rcy 
pasterza  nabużeustw e  z kazaun-m Po dukit .ora

drzej .  syn pani domu. W ówczas w umyśle Ka j Beat vti.ka.eji. ks. k anon ika  de Formiciti i Van 
ro la  pow sta je  s z a ta ń sk i  p lan : udać  że się schwj ,Roya, pochód nr Wawel. m an ifes tac ja  religfing. 
ralo .ch łopca  n a ' kradzieży...  Obezwładnia  Au w katedrze  u giroini Jadw ig i ,  wielkie. widowi- 
d rze ja ,  a la rm u je  dom... N ik t uie w ierzy zap ew -1 sko-clnehowisko ną  a rk ad o w y m  dziedzińcu 
nieniorn chłopca (uprzednio zażąda ł 011 w iększej jZanii..u k ró lew skiego  j». t. ..ł łolil K ró low ej" ,  
bum y pieniędzy ort matki, a ra mu odmówiła), jkom p ozy r j i  Kaz. Garbu,dńskiego do te k s tu  EU 
.Andrzej zab ija  , się... Oleskiej, w  w ykonan iu  k ilku Tysięcy uczniów

W ostatn im a k c ie  w pfpwadzti au to r  mfc.ka-1 i rz.ktd kiral.owskie.li w , lOłmracli r s c y ta c y jn y c h  
ly y czn y  pomysł: Duch An.lrzeja nie opuścił j 1’ w okalnych  z o rk ies trą  sym foniczną ,-da le j  za 

bawa na Błpmirwh z popisami rrg jouałnenii.  a.jeszcze1 cielesnej pow łoki: w w ys tyg łych  napo- 
zór zw łokach b łyska ją  isk ierki życia, funkc jo  
nuje jeszcze, myśl. k tó ra  p rzen ika  myśli dru 
gich...  Poniew aż  Andrzej jeszcze myśli, wiec na 
scenie s łychać  glos chłopca , w y p o w iad a jąceg o  
s w e  myśli... Duch Andrzeja, po bezskutecznych 
u y s i tk a c h  ożyw ienia  c ia ła ,  p o s tan aw ia  opuście | W obec trudnośc i noclegow ych . K o m ite t  
postać  bielesną... Soft Kini (jednej z osób dra- Kołku Królowej Jad w idze  zamkniealO  m a ja  M-

w poniedzi.-iiteik--zwiedzanie K rak ow a  przez za
m iejscowych iiezostonkóii z różnych s tron  P o l
ski. N ab o żeń s t  w o i  s łuchowisko tran sm ito w an e  
zo-sianą przez rad jo  na w szys tk ie  rozg łośn ie  
polskie.

lub sw. G< r tn u ly  i D om inikańską.
ZA WŁAMANIE DO W Y ST A WY. Z atrz y 

mane M arka  H ra d a .  la t  2 4 . znanego złodzieja , 
k tó ry  dnia. 3 Inn. w  nocy z tow arzyszem  w la  
inal się do w y s taw y  sklepow ej Ju-kóba Vi&D*a 
p rzy  ul Grodzkiej 15. skąd skradł garderobę  
•wat. ISO zl. W czasie k radz ieży  sp raw cy  zo
stali spłoszeni przez s t rażn ik a ,  przyozem Hrad 
zosta ł  u ję ty  przez poM erunkowego. zas wan.il- 
n ik  jego zd .Ja l  „biec. Skradziona, garderobę, 
odebrano.

m atu l jes t  ty lko  fragnienfmn osta tn iego  ak tu  
A rtyśc i: K in ia  —  J a d w ig a  Rzepińska. Zn- 

fja —  W a n d a  T arnaw ska. A ndrze j —  Donn 
Majewski i K aro l —  Kaz. Makoś —  mieli t r u d 
n ą  .rolę w y poAYiadania styveh mvślL tiiezwiąza- P;Jph od 1(1 osoh z ie-unym opioicuoęm

stę zgłoszeń na. z jazd  ze s t ron  dalszych  i  za  
wycieczki po terminie  zgłoszone, nie b ierze od 
jjowiwlzialjiości. Zniżki ko le jow e 7 5 % wyrabia, 
min Komitet,  a  k o rz y s ta  z nich młodzież w  g ru

na. 10

nego logieznem następstw em , ja k  to  b y w a  wr 
czasie rozmowy. Tb‘ż.yserja spoczyw ała  w  rę
kach dr. W-t. Dobrowolskiego, dekorac jo  i ko

ti.espodzia.nki —  pew ne poruszone '.
\ k c j a  sz tuk i potoczyła się również bardzo

Grcginalnie. gilt 7. -miliści K iiroin i i/lośno ty lko  1 . . , . „... ' . :■ . ... s tu im y  pTOiektewsi p. H. AAiemski.mi/sfi, mitom tost rosmennt 1 • 1 *
iiirdosJjjsztiln.yw ‘ sscpirw. Brzmi to łość'. p a ra
dori .ąhiie . jed nak  w  u y n ik u  i iw a lu  c iekaw y
efekt. Widzowie 7. zaln tere  a-wauiern śb.al/iii

Po przedstaAYieniu publiczność urządziła  
o w a c ję 'a u to r o w i  te j  ekspe ry m en ta lne j  sztuki.

K. -V.

T e a jr  św ie tln y  „ A P O L L O i l  K r a k ó M f
u!. Iw. Tomasza i i

7  A 'V! * IV1 V !(.W | A » tf«|W’nłfTTCATV
REKOLEKCJE DLA KAPŁANÓW w Domu 

R ek o lek cy jn y m  0 0 . Jezu i tów  w  D/.icdz.icaoii 
(na ś lą sk u f  .1931 roku: Serja  U od 18—22  czerw j 
ca: Serja iII od 2 --() lipca: 8e r f t  *FY od 30 1 j c a  ; 
do 3 sierpnia: Swrja V ula \Y\V. Ks. PiefeklcAY, 
od 13— 17 sierpnia; Serja VI o-i 2 7 — 31 suerp 
m a ;  Sorja VII od 17— 21 wfżeśnia: S erja  VE.T 
od 8— 12 p.-iźilziernika: Serja iX od 19— 23 li
s to p ad a :  Serja NU od 10— 14 g m d n ia .  Pierwszy 
dzień oznacza początek  o godz. 19-let w ieczo
rem. osta tn i  zakończenie  o goj,7.. 7 -mej ra.uo. 
Ba,rdzo upra<za sio o w esesne zgłoszeń:a . k tóre  
p rzy jm ują :  0 0 . Jezuici, Dziriiz.ce. Śląsk.

MYŚTAWA GASTRONOMICZNA Stara
niem Grupy bezrobotnych handlowe f\V działu 

•eastronomócznego w- Krakowie, w niedzielę dn. 
6 -go maja b. n w salacli Klułm Związku Mło- 
dAW-h Poick. l;>nik  gł. T„ 23 o goflz. 10-tcj 
rano otwarta zostanie j('dnodiiiowa wystaiwa 
gastronomiczna po4 liaaiom ..Najpiękniejszę K.< 
napki". Czysty zvs’k przeznac-.ż-ony na doraż.ne 
zajimnogi dla bi-zroliotnych pomocników han
dlowych działu gastronomiczn go. ora./, na sto- 
łownię bezrobotnycli praco\vnikuAv umysłotvycli 
w  Krakowie.

PRZEDSTAWIEME d l a  d z i e c i  w  b a g a  
TELl. Jutro w niedzielą o godz, 11.30 odbę-dzie 
się w Bagateli przeicłstawienie dla d..ieei przemi 
Jej bajki ..Powrót taty ’1 według Mickiewicza,
•w wykonaniu Łrty stów krakowskuli. oraz szko 
ty  baJetotYcj W. Wae-hsinanówncj. Niskie cenyj 
wstępów Kasa Bagateli sprzedaje już bilety . 1

t-zozytuW Oetzia lsk ich  s ia ju a la  się z ho ryzon
tem  i błękitem w  jedtai świetlisty  cud: w jedną  
topiel zachw ytu  i słońca.

Basia ma góry i m ały  dom tik n a  ich tle i t u  
dow na ciszę' polan  leśnych i szum ukoc.ha.nych 
świerków • O dnalazła  siebie w pracjt daw nej,  za 
pomniane.j, w radości zjazdów narc ia rsk ich ,  av 
słońcu g ó r s k i m ,  w swobodzie, k tó rą  jej odebra  
no na długie lata. Ma dozgonnego tow arzysza 
koli i niedoli,  k tó ry  koeha g ó ry  i św ia t  i ciszo 

jak  ona.
\Y te ai].K'j'kie dni m ajów <t sypią się mh sia

dem b ry lan ty  śnieżne i leją, się na g 'uw y  p o 
tok i słońca. Bfi. jaik d z k c i  rozltawione, beztio- 
skie, po wspólnej jjytężionąj p ra cy  eiesziice się 
swobodą, ll iiozą nad  nimi p oryw is te  fuhnyr i po 
tok i w foseimego deszczu, m ijają  ciche godziny 
nau k i .  Lecą rzew ut ntelodje, Śpiewane nie uezu 
nami głosajui, lecz g losam i tęskno ty  i serca.

B asia  zrozum iała  nareszcie, że nie d a  sio, 
uc iec  przód cierpieniem, i nie trzeba  uciekać.

S O b a i y  S o m .  — Symfon.ia miłości na tle  cudownej przyrody! Fascyn u jące  sfnprocen-
tow arcydzie ło  egzotyczne!

Em ocjonujące przygody roz.bitków 7. okrętu, którzy  
zabłądzili  w  sercu niejrrzebytej dżungli!  F rapująca  
i oryginalna intryga C ie k aw a  trzym ająca  w napięciu 
treść. Potężna i niefałszosrana wizja  n ie z w y k ły ch  cu-

C l a m t t i C o l b e r t
oraz uosobien e U . . .  J o M p r ^ t o i l  Hb/yserował król reżyserów', wspaniały tw ó , , .a  czoło- 

męskości •*“ ' 9 “ ' » >vi(31 o u lt  I wyeh arcydzie ’ świata Ceeil B. de Mille. F i lm  ten to 
dzieło n iezw ykłego iozm ach n  i plastyki.

I W 3 11 2 ' PP' U rzędników, W o j-k o w y c h .  A k ad e m ik ów  i S tudentów  za okazaniem legity- 
t n d y  macji zniżki 7, III miejsca na 1 m ie js ia ,  z IJ miejsc na fotele.

D e f i l a d a  w f f & f F i ń e j  f S o t y  n a  l a g u n a c h  W e r f e c i f

M i  ':

PIELGRZYMKA AKADEMIKOM DO CZf>- 
STOCHOWY. W  niedzielę, (i hm. odbędzie fis  
OgulnopoDkii piclg-r/.ymk.t inlmlzieŻY nktlflAftii 
ckmj 1I0 Częstochowy. Z Krakowa, wyjazd na
stąpi 5 Inn. (w sobotę) o godz. 2ż>.10. Powrót
dnia następnego. Koszta wyniosą do 10 /.!.
ZgKfzenia przyjpiuje się w westybulu < uli.
Xovi yr god.Jnacb jiolmlniowycli.

 00------
dF.Pr.RTlIAIł T F M R li SFOWArKTFf.R
. 'Sobota  5 . m a ja  ,.Mirla TEfroOC* (Gość. w ystęp  

1x 1 ono uczy i rzeźbi. Że nic m ożna zawsze S z u ! \V Sicmaszkowcj).
k a c  wygód i liuji na jm nie jszego  ojmru, że p o 1 Niedziela (i maja. pop. M rla Efro^ ‘. (Gość,
dniach klęsk, przyjdzie dzień 1 fezy. , występ  W. Sicnia.s7.kow rjj .

a. Na! Niedziela 6 maja wice/.. ..Rod/.nu

N a in ^ c iw  placu św. Marka w Wmu-cji. gdzie dawruiej rządzili dożow ie, jedni z pierw szych 
zdobywców mor/.a w czasach średnic  w iecznych odbvla  .się oi-tiitnio defi lada  włoskiej f lo ty  

7. okaz ji 7.aw ie izenia flagi na pięciu now ych  k rą  Żoay(likach.

■W—

I je s t  ci,sza. A lpejska , górska , e/.arow n 
tle lodowców W ildspitzó zakwitają, biało b/.y.

.kildeś w spom nienie  leci na dźw iękach p as tu  
szej piosenki: Krysia.. .  dom, światło  z okien.

T o  maj. W szys tko  w na tu rze  pow raca, Nic 
n ie  g in ie ,  u a w e t  wspomnienie. M spomnicnie 
j e s t  n ieraz  osto ją ,  k tó ra  p o m a g a  na»f żye.

M arja  S a n d o z .

1'onicdziab k: ..Kaińtan z Kópenick':.
REPERTUAR KINOTEATRÓW. 

ŚWIT: Aftrohiwrte piekła (Jean Harlowk 
WANDA: „Tańcząca Wtnus". 
SŁONKO: Pod Twoją'Obronę. 
APOLLO: ..Melodja nocy'1.
SZTUKA: „Tunel11.

UCIECHA: „Św iat na łeży  do ciebie1’.
PROMIEŃ: . .P ro k u ra to r  Alicja i ł o m " .
BaGATELA: ..Młodzieniec od całusów".
ADRIA; ..Książę Arkadji*.
ATLANTIC: .Moje marzenie to  t y 1’.
KINO DOMU ŻOŁNIERZA: W poniedzia łek  

30 kwietn ia  193-y. we w to rek  1 m aja. w  pu itek  
1 tfjaja w sobotę  fi maja ..Blond W e n n l" ,  w 
roli g łównej: Marlena Dietrich.

KINO MUZEUM w czw artek ,  sobo tę  ; nie- 
dzieię: ...Pogromcy n ieba1’. P o n a d to  doda tek  i 
komedja.

ucaniów. Z miejsc bli.ższ.' ch Kom itet doradza 
wwcip.Mki jednodniow e na, niedzielę Zielouych 
Świąt, g’dyż właściwa uroczystość odbędzie się 
tego dntia od godz. 10 do 14.

Kom itet ,Hołdu Królowej Jadw idze’1 zw ra
ca się dalej do mieszkańców Krakowa z prośbą 
o dostarczenie tanich  kwatcir dl.a uczestników  
zjazdu młoda/beży do grobu Jtulwigi w Zielone 
Świątki. Oprócz noclegów masowych dla- ucz
niów, będa potrzebne po domach pryw atnych’ 
płatno kwmitery n a  parę nocy d la osob doro
słych^ k tó re  z nimi przy jadą do K rakow a z ró . 
żnycih stron Polski, a więc księży, nauczycieli, 
członków komitetów ' rodzicielskich i t,. p. U- 
wzgłądnione być m ogą kw atery  ty lko pod każ
dym wzgłęjdeni odpowiednie i bezwarunkowo 
ozyste. Zgłaszać należy od godz, .11 do 13 do 
biura K om itetu Zjazdu w Domu Katolickim , 
drzwi 12, Teł. 138-94,

Krak. Straż Pożarna
w dniu swego Dnrona św. Fiorjana.

Corocznym zwyczajem obchodziła k rakow 
ska straż pożarna dzień swego patrona, św 
F lorjana, nardzo uroczyście. N a pl. św. Ducha 
ustaw iły  się w czoraj rano oddziały straży  
wratz z ozd obi on en 11 zielenią wozami. Komen
dant k rakow skiej straży  pożarnej inż. Ra/cisz 
złożył rap o rt p. prezydentow i m. K iakow a dr. 
ttapHcłiiemu. poczem odb rlo  się w kościele św. 
Krzyża uroczyste nabożeństwo. Mszę św. od 
praw ił ks. pra-iat. M ikulski, proboszcz parafji 
a w. Krzyża.

Po nabożeństw ie odbył sie przegląd zastę
pów' strażackich  koło Barbakanu, dokonany 
przez prez. K aplicldego. N astępnie «xłdziały 
icraz 7, towarzyszącem i autam i przeszły ulica
mi: Basztową, Dunajewskiego, Podwalom, S tra
szewskiego, F ranciszkańską do koszar przy  uL 
Potoekiegm, gdzie odnyło się śniadanie.

Z wystawy druków Anczyca.
In teresu jąca  w ystaw a druków  Anczyca, mio 

szcząca się w salach Muzeum Przemwsłowego, 
cieszy sir w ielkiem powodzeniem o czcm świad 
czy dość liczna frekw encja zw iedzających. Do 
tej pory zwiedziło w ystaw ę k ilka szkół powsz. 
oraz w-yższe k lasy  szkół średnich. Również pod 
kierunkiem  profesorów zwiedzili w ystaw ę ucz
niowie szkół zawodowych, oraz p rak tykanci 
drukarscy, k tórym  udzielali fachowych ob ja
śnień sta rsi tow arzysze sztuki d rukarsk ie j. Wy- 
sraw a ta  po trw a jeszcze ty lko do poniedziałku 
w łącznie: o tw arta  jest. od godziny 9 do 1 i  od 
5 do 3 wieczór w Muzeum Przem yli, (uł Smo
leńsk 9).

WIADOMOKT K04G1ELNE.

UROCZYSTOŚĆ ODPUSTOWA z okazji
święta. Znalezienia św. K rzyża odbędzie stę w  
niedzielę fi lim. w kościele św. K rzyża, Pod
czas uroczystej sumy o godz. 11-tej w raz z 
okoHdznościo-wem kazaniem  wygłoezonem 
jirzcz księdza 7. Zakonu 0 0  Pijarów , odśpiewa 
clmr Paust.c. Seminarium żeńskiego mszę 3-gło 
sowa Moniuszki pod kier. p. Jan iny  Orzelskiej.

NABOŻEŃSTWO 40-GODZ. W KATEDRZE.
[AYczoraj w piątek w katedrze nn Anwelu. rnz-

DO.M ARTNSTÓM . W niedsiftlę 6 >m. o j)l0c7(ąn jO-codzinne nabożeństwo
godz. 9 wieczór sztuka w -1 akiach „§*n K :nf 1 
\ Kadena.

j ku czci Najśw. s a k ra m e n t  u. k tó re  t r w a ć  bodzie 
tło d n ia  7 maja, W czasie nabożeństw a  codzłen 

\ DYC.JĘ MUZYCZNĄ urządza  Stow. M j .f,, 0 goJz. 9 suma przed w ys taw io ny m  Nn.iśw
wieczorem o godz. 6 nabożeudych Muzyków w Krakowie (pl. S/mzepański r-\i>1 e»nt«nj

7fi P-) w niedzielę ti bm. ó godz. l i .  Wstęp \iol | sjwu 4 0 połączone 7. nowenną do św. 
‘ -ai lerc >a 50 g i .  'I Stanisława, podczas którego kazania wygłasza

1 11 <Oi ■ i« ks .  kan, Van Eoy.
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Zwie ś»s&*dm*€xe.\ Dolarówki „na raty
m ierssm acv z r s z v t  * '

U

Interesujący zeszyt
„Przeglądu Ekonomicznego44
Folskie Tow arzystwo Ekonomiczno' wc Lwo 

wie wydało ostatnio XI-ty zeszyt „Przeglądu 
Ekonomicznego’1 z szeregiem rozpraw, reeeu- 
zyj, oraz obszerną, j ciekawą kroniką gnspo- 
ciarczą. Opublikowane rozpraw y wybitnych e- 
konomistów. są przeważnie referatami wyglo- 
szonemi przez nich na zebraniach lwowskiego 
Towarzystwa Ekonomicznego. Nader interesu
jącą  jest rozpraw a prof. inż. Bratro o techno
kratycznym  ustro ju  gospodarczym. Autor przed 
staw ił barwnie, ale i krytycznie zasady syste 
mu gospodarczego, projektowanego przez tech
nokratów, którzy na gruncie am erykańskim  
zdobyli dla swej ideologii ukazującej ludzko
ści miraże dobrobytu dużą popularność. Stoją 
oni. jak  wiadomo, na stanow isku reglamenta
cji i organizacji produkcji. Wedle ich zapatry 
wań. m aszyna musi sio stać błogosławieństwem 
ludzkości, zwalniając ją od trosk i pracy w 
granicach bardzo szerokich: dwie godziny pra
cy dziennej n?a zapewnie beztroskie bytowanie 
człowieka n a .ziemi. Poglądy technokratów  w y
kazują. jednak ogromne luki, z których naj
ważniejszą —■ gdyby naw et zgodzić sjp z pro
jektow aną przez nici) organizacją produkt,ii — 
j o t  spraw a rozdziału wyprodukowanych v. ar 
toścj. Pod tym względem koncepcje ich przed
staw iają sic mglisto i wątpliwie. Prof. Bratro 
widzi niemniej jednak zasługę tego ’ nowego 
prądu w tern. iż szuka on nowych dróg roz
wiązania trudności a więc dostarcza- nowych 
matei-jalów dla. kształtow ania się form gospo
darczego współżycia.

Problemowi emigracji poświęca uw agę prof. 
Leopold Caro, prpzes Twa Ekonom. Podkreśla 
on słusznie. *że dla sam oistnego państw a po
pierania em igracji nie jest bynajm niej odjro- 
wietkniam i że kolonizacja wewnętrzna, jest 
obok rozwoju przemysłu krajowego, jedynie 
właściwym sposobem rozwiązania trudności 
związanych z zatrudnieniem ludności. Póki jed 
nak nie uda. się nam  zaludnić naszych kresów 
wschodnich i rozbudow ać przemysłu i górni
ctwa. em igracja pozostanie dla nas problemem 
pierwszorzędnej wagi i nak łada n a  państwo o- 
raz jego placów ki konsularne specjalne zadania 
opieki, zapobiegającej wynarodowieniu. Należy 
bowiem pam iętać, ż.e n a  miljon dzieci polskich 
zagranicą, blisko 700 tysięcy dorasta w z.u 
pełnej nieznajomości języka macierzystego.

Prof. E. Lipiński, dyrektor In sty tu tu  bada
n ia konjunktnr. w zajm ującej rozprawie oma
wia zasady racjonalnych podstaw polityki gos 
podarczej i w ytyka biedy, jakie w- tej dziedzi
nie są popełniane. Cezary Lagiewski inform u
je n zaletach kredytu  akeeptacyjnego i roli 
Banku A kceptacyjnego w Polsce. J. Pełczyński 
omawia p ro jek ty  gospodarcze znanego ekono
m isty  angielskiego- prof. K eynesa, p. Starzyń
ski, wiceprezes Bkn O osp. K raj. — znaczenie 
pożyczki narodow ej w świetle polityki gospo
darczej. W iele nowych spostrzeżeń wnoszą roz
praw y dra J. Sondela o ..granicach kapitalizm u 
na w si'1 i dra W. Za&Iika o polskich ustaw ach 
lasowych w świetle polityki leśnej.

Kongres urzędników
w peczątkach czerwca.

Stow arzyszenie Urzędników Państwowych 
zwołuje w pierwszych dniach m-ca. czerwca do 
W arszaw y ogolno-polski zjazd delegatów , na 
k tó ry  przybędą, przedstawiciele blisko 200 o- 
środków. Przedmiotem obrad zjazdu urzędni
czego będzie przedewszystkiem  sy tuacja  stw o
rzona. po wprowadzeniu w  życie nowych prze
pisów o zaszeregowaniu. Omówiona, ma być 
również sprawa odwołań od dekretów nomina
cyjnych po zaszeregowaniu, gdyż jak  t-ię oka- j 
żuje. większość urzędów odwołań tych nie u- 
wzglednila. tak . że będą musiały one się o- 
przeć o Najwyższy Trybunał Administracyjny. 
S. U. P. zabiegać będzie również o zmianę pro
jek tu  now ego rozporządzenia, dotyczącego wy
boru em erytur, który, zdaniem urzędników, nie 
popraw ił sytuacji przechodzących w stan  spo
czynku.

Pełna podwyżka dla awansowanych.
.lak  wiadomo, przy awansowaniu funkcjo

nariusza państw ow ego względnie zawodowego 
wojskowego, prak tykow ane było dotychczas, 
że połowa uzyskanej w ten sposób podwyżki 
była potrącana przez rok czasu na cele eme
rytalne.

Ostatnio Min. Skarbu wyjaśniło, że wobec, 
zmienionych zasad uposażenia potrącanie takie 
nie powinno mieć miejsca. W obec tego. poczy
nając od 1 lutego b. r., aw ansow ani m ają n- 
rrzym ywać pełną podwyżko awansową bez ża
dnych potrąceń.

Co się tyczy tych. którzy awansowali przed.
1 lutego b. r., to z tym że dniem należy zanie
chać po trącan ia im potowy podwvż;ki aw anso
wej, co było czynione na podstawie dawnych 
przepisów.

Różnego rodzaju banczki żydowskie dają 
wciąż znać o sobie, powtarzają.cemi się aferami 
na tle sprzedaży obligacji pożyczkowych na 
raty. Nabywanie o-blwgaeji pm njow ych na raty 
jest wogóle interesem  -wątpliwej w artości a 
przynosi zysk pew ny ty tko sprzedawcy, k tóry  
odpowiednio też układa warunki umowy. T ran
sakcje doohoidizą do sku tku  przeważnie na pro
wincji. po wsiach i  m iasteczkach. Zjawia się 
agent takiej firm y — jak  podaje nam w licie 
jeden z czytelników — i oferuje dolarówki. 
przedstawia korzyści, jakie niewielką kwotą 
miesięcznie można uzyskać, a gdy tylko zdoła 
zjednać klienta, pozostaw ia go własnemu loso
wi. Firma przysyła po pobraniu pierwszej raty  
„dokument sprzedaży’', gdzie znajdują się nowe 
zobowiązania, o których nabyw cy ani się śniło, 
a k tóre nak ładają nań nowe wydatki w zamó
wieniu nie wyszczególnione. Ponadto każdy 
podpisując,' ma obowiązek opłacania dwuletniej 
lub jednorocznej prenum eraty za. gazetkę .loso
wań, G azetka ta  kosztuje obecnie 42 gr. za ji nadzoru nad te-mi spółdzielniami. Niezależnie 
egzemplarz a składa się z 1 kartek  fo rm a tu 1 od tego jednak samo społeczeństwo winno wo 
-uf 'orzpjoi.d o r>Tpio.u mmmmi msa.ii \ \  własnym interesie zw racać uwagę na rodzaj
knś bajeczka, no i wzmianka o ciągnieniu z jtransakcyj. jakie mu są przez agentów  propo- 
przed miesiąca. O tcni, jakie w ygrane były dzi- nowane. Nie należy bez zastanowienia się i bez 
siaj łub wczoraj dowie się prenum erator dopie- jząsiągnięcia fachowej porady zawierać umów.

W * * * *  •
dońskiej drukarni) bezwarunkowo nabyć. Gdy 
nabyw ca wypłaci już w szystkie ra ty  choćby 
przed' czasem, to znajdą mu nowe jak ieś w pła
ty. Np. na dokumencie zamówienia widnieje pa 
sek czerwonego papieru: ..Bez kosztów  manipu 
lacji ; a firma, żąda za różne czynno-śei: kores
pondencje. rzeki, w ysyłkę itp. dalszy eh w płat, 
tak . v.e. obligacja dolarowa, k tó ra  kosztuje go- 
tów.ką 50 zł., inw estycyjna (25 część) 4 zł. a bu 
dowdana (25 część) 2 zł., razem całość 36 zł. wy 
pada na 101 zł. 60 gr. Jeżeli naw et kw otę lę 
.klij.cn t wpłaci przed terminem, to  i tak  obliga 
eyj nie dostanie, gdyż według rachunku takiej 
żydowskiej firm y ma dopłacić U zł. 50 gr.. co
stanow i ogółem 113 zł. 10 gr. . ,i, , . . . 6 . . . . .  . inctwabanezk!. trudniące się sprzedażą om igacyj'
na raty  w ystępują przeważnie jako spółdzielnie.
To też zapytać się wypada, gdzie jest właśoi-

Waluty w obrotach !. 7"  „ V
Kraków, 4 m aja. W  obrotami bankoy-yę!) 

dolar nieco mocniejszy. Notowano dolary po 
5.25—5.26, funt angielski gotów ka 26.90— 
27.05, dew iza 27— 27.15, frank szwajc. g o tó w k i 
171.10— 171.60, dewiza ,171.25— 171.75. m arka 
niem. go tów ka 204— 205.50,' dewiza 208— 209. 
szylingi anstr. 97.50— 98.50, franki fia.nc. gol. 
34.85—34.95. dewiza 45— 45.15. korona czeska 
21.65—-21.80.

-oo-

„Przedstawiciel gasnącej nauki1'.
Prof. Krzyżanowski wygłosił ostatnio w  Ł o

dzi odczyt na ak tualny  lem at ..nożyc cen". 
Trość odczytu tego podaje w ydaw any w Łodzi 
..Biuletyn Tow. polityki gospodarczej włókien- 

polskiego1’ w nrze 13 z 26 bm. P re le
gent —  jak  zaznacza wspomniane pbm o — za
czął z humorem od stw ierdzenia, że jest właści

ro za miesią-c, gdy w pimiacli codziennych wy- które później, ale już po niewezasie okazuja się 
niki są podaw ane nazajutrz po ciągnieniu. K aż . wybitnie nmkorzystiiemi.
dy nabywca mu.si tę gazetkę (drukowaną w ży-1

Od soboty dnia 5 b, m. w kinoteatrze „ S Z T U & A * *
Najnowsza rewelacja!  Epokowe arcydzie ło  k inem at.  św ia towej

wspania ła  uczta artys tyczna — osnuia  na t le  gen ia lnej  powieści,  
znanego* pisarza BERNARDA KELLERMANA e ię a n ty c z n /  rozm ach  
Szczyt techn iku  Napięcie , iakiego nie no tow ano  do tychczas na 
ekranie .  Pilni ten n iem a sobie  rów nych  w produkcji  całego świa-

S U  W S Ł S r s & s :  Maileleine Renaud
im ponujący JTT J - i jH g  l u i n ł  w otoczeniu tysięcy ó f W A S A :  dla P.P. Urzęd-
męskoiłcią  SSL BJt a  181  ar tys tów  i s ta tys tów , ników, Wo jakowych. A k a 

dem ik ó w  i S tu d e n tó w  za okazan iem  legit. zniżki z. 111 miejsc na I miejsca  z II miejsc na fotele.

M L
P o  c e n a c h  p o p u l a r n y c h  o « J  5 0  g r o s z y .

I n O t  H y s t r i a t o ó w  d o  s t r a t o s f s r y -

. . , .  t,  . „  , jwie przedstawicielem gasnące! nauki. Poira©wic r co robi Państw ow a Rnnn Spoi u/weilc za. n a 1, . . . .  J. , , . . li owiani gospodarności w starem tego słowak tó re . iako na organie funkcuum iacvm  nrzv! .     ,,. . , . , 1 . ' , ■ . ' znaczeniu d/as mz me istnieje, skoro hasło
mim-dcretwie skarbu wazy obowiązek kontroli i . . . .  , , - ,■ ■ ' oszczędności uważane jest za przestarzałe i sko

ro zaleca się raczej .,rozumną, rozrzutność11 ja 
ko najlepszy środek wzmożenia konsumeji. i 

- obrotu gospodarczego. Ekoaom ja —  mówił 
prof. K rzyżauow ski —  była zawsze nauką o ce 

jnach, jako sam orzutnym  wyrazie kształtow ania 
się sy tuacyj rymkowyołi. Dzisiaj, cen tak  rozu
mianych niema, coraz większą, roię grają ceny,

I ustalane różnemi metodami przez państwową 
politykę gospodarczą. W raz z wybiciem się na 
czoło ..cen politycznych’1 ckonom ja społeczna 
utraciła właściwie teren badania, w obrębie k to  
rego m ogłaby dochodzić do formułowania, ści
słych wniosków.

Co do samego zagadnienia .,nożyc cen“ p re
legent oświadczył, iż trudno spodziewać się 
zwyżki cen i zaniknięcia nożyc w najbliższym 
czasie. Praw dopodobną w ydaje się likwidacja- 
kryzysu przy akom paniam encie zniżki cen. —- 
..Cele działań ludzkich —  zakończył —  eą 
sprzeczne. Z-achocką Mulcie sprzeczności między 
w ytknięte mi celami, a środkam i ich osiągnię
cia. Nic dziwnego, że w yniki działań ludzkich 
są mało obliczalne. S tąd pow stało przysłowie: 
..Bóg czuwa nad dziećmi i w arja tam i1’. Czuwa 
także nad usiłowaniami przejścia do gospodar
ki planowej. Być może, że jej w yniki częściowo 
ziszczą nadzieje optym istów '1.

i - -

f t a d i ® .

Pułkow nik arm ii austrjackiej Quoika skonstruow ał model balonu stratosferycznego, k tó ry  
ma odpowiadać wszelkim wymogom tej podróży. N a lewej stronie: konstruk to r przy swym 

modelu, po prawej za-ś: model w nętrza dw upiętrow ej gondoli.

-ca-

Giełdowe ceny zboża
i

Na giełdzie zbożowej w Krakowie, notow a
no wc-zoraj następujące ceny:

Pszenica dw orska czerw, stand. 18.25— 
18.30: biała stand. 18—25: targow a stand. 17.75 
do 18; żyto dworskie stand. 13— 13.10; targow e 
stand. 12.75— 13; owies dwo.nski stand. 12.75— 
13: targow y stand. 12,25— 12.50; 4<jczmień 
dworski 13.50—15,50; targow y 12,50— i.3: kuku 
rudza krajow a 22— 23; am erykańska 40—42; 
końsk i ząb afr. 35— 36: groch W iktorja 36—37; 
zwykły jada lny  26— 28: polny pastew ny 20— 
22: peluszka 15.50— 16; polny do siewu 21—26; 
fasola cukrowa biała (Jasiek) -16—50; klocko
wa 28—30; biała- 27— 30; długa 27— 20, Wąch- 
tel 23—24: bobik pastew ny lib—.13,50: wyka
ciemna 12.50— 13: szara- 11— 11.50; łubin żółty
8.50— 8.75; żółty do siewu 9.23—9,50: niebieski
7.50— 7,75: niebieski do siewu 8.25—850 ; m a
kuchy rzepakow e 14— 14.50; lniane 19,5020; so
ja śrót 46 proc. 19— 20; 35 proc. słonccz. śrut. 
ex-trahowany miel. 14 50— 1-5,50; sia.no -słodkie

6—6.50; średnie 5—5.50; kw aśne 4— 4,50: koni
czyna pastew na 6.50—7,50; słom a długa 3.25— 
3.50; mierzwa luzem 2.75—3: prasow ana 3,25— 
3.50; rzepik czyszczony słaćllki 48—50; m ak nie 
biesiki z workiem 43— 45; kminek krajow y czysz 
czony 165— 170; seradel la czyszczona po 2-mie 
12.50— 13.50; ziemniaki stołowe 4—4.50: m ąka 
pszenna okr. Krak. grysik  pszenny 37—38; gry
sikowa 34— 35; 45 proc. 33.50— 34: 60 proc. po
znańska 28—29; mąika żytnia akr. K rak. T gat. 
0— 55 proc. 23—23,35: I gat. 0 —65 pmoc. 22— 
22.25; po 55 proc. IT gat. sitkow a 16.50—17; 
razow a 16.50—17; po 65 proc-, poślednia 12,50 

'd o  13: mąka żytnia okr. Poznań. T gai. 0—65 
proc. 22.75—23; graham  pszenny 25.50—26; 

■'otręby żytnie 9,50— 10: pszenne 9.75— 10; m ąka 
czerwona z workiem 12.50— 13: pęcak fabrycz
ny z workiem 23— 21; chłopski be* worka 17.51) 
do 18.50; siekanka jęczmienna fabryczna z wor 
kiom 23.50— 24; chłopska bez worka I '.5 0 —19: 
kasza jag lana fabryczna 34—36; chłopska 31— 
33: tat-arczana cała 43—44; łam ana 10 - 4 2  zł.

T endencja siaba — dowozy średnie.

Programy stacyj radjowyeh
Niedziela dnia 6 maja 1934

K raków  (304.3 m). Godz. 9: A udycja z W ar 
szawy; 10.30; Nabożeństwo ze Lwowa; 11.5-7r 
Sygnał czasu, hejnał, program  na dzień bieżą
cy, w iadom ości mete-orol.; 12.15: Poranek m u
zyczny z W arszawy. W przerwie ok. 13 fełjeton - 
muzvczny ze Lwowa; 14: Pogadanka dla rótol 
ków; 14.15: Transm isja z W arszawy; 14.30; Pie 
śni majowe z wieży' Marjac-kiej; 15: P ogadanka 
..Nowe m undurki szkolne a  higjena ubrania; g- 
15.20: Muzyfka z płyt; 16: A udycja ze Lwowa; 
16.30: P ły ty ; 16.45: T ransm isja z W arszawy; g. 
19: P rogram  n a  dzień następny; 19.05: Rozmai 
toóci, kom unikaty; 19.15; Odczyt: ..S rJire tka  
Chełmońskiego1’: 19.30: R adjotygodnik  dla mi o 
Jfeieży; 19.45: W iadomości bieżące; 10.5*3: Tz. 
z W arszaw y; 21.15: Na wesołej fali Iwowekisj; 
22.15: W iadomości sportowe: 22.25: Transm isjo 
z W arazawy.

Lwów. (377,4 m). Godz. 10.30: Nabożeństwo 
ze Lwowa; 14: O hodowli królików  „A ngora"; 
16: W esoła audycja dla dzieci od la t 5— 90 „W e 
soki m ajów ka’1; 19: E ste tyka życia codzie®* 
nego: 21.15: N a wesołej lwowskiej fali.

W arszawa (1345 m). Godz. 9: -Sygnał czasu 
i pieśń „K iedy ranne w stają zorze1’; 9-05 Gim 
na-styka; 9.25: Muzyka poranna z pły t; 9.35; 
Dziennik poranny; 9.40: P ły ty ; 9.55: Chwilka 
gospodarstw a domowego; 10: .Muzyka z p ly t’> 
10.30: Nabożeństwo ze Lwowa; 11.57: Sygnał 
czasu, hejnał; 12.05: Program  na dzień bieżący; 
12.10: W iadomości meteorol.; 12.15: Poranek 
m uzyczny z Filharm onji; w przerwie prelekcja 
ze Lwowa; 14: P ogadanka „Nie n a  oko — 
w szystko na w agę11; 14.15: Przegląd r y n k ó w  roi 
nycih; 14.30: A udycja muzyczna; 15: P ogadan
ka, „Śiilne roje —  miodu zdroje’1: 15.20: P ły ty ; 
16: Audycja ze Lwowa; 16.30: P ły ty ; 16.45: 
„Pierścień M aharadży11; 17: Ogródki działkow e 
i ich wpływ na społeczeństwo; 17.15: Koncert; 
18: Słuchowisko „C enzura1’; 18.40: Duety wo
kalne; 19: Program  na dzień następny; 19.05: 
Rozmaitości; 19.80: R adjotygodnik d la młodzie
ży;  19.45: Przegląd tea tra ln y ; 19.50: Myśli w y 
brane,; 19.52: Koncert; 20.50: Dziennik wieczor
ny; 21: „Na spotkanie słońca-1; 21.15: Na we
sołej lwowskiej fali; 22.15: W iadomości sporto 
we; 22.25: Muzyka taneczna; 23: W iadomości 
m eteorol. i kom unikat policyjny; 23.05. Dalszy 
ciąg m uzyki tanecznej z k a n . „G astronom ia '1.

Katowice (395,8 ro). Godz. 14: Ks. d r B. Ro
siński: ,,W hołdzie dla Bogarodzicy11; 15: Felje 
ton: Co słychać na Śląsku; 18.-40: Bery i bojki 
śląskie.
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Osadnictwo na pograniczu polskiem
najważniejszem zadaniem rządu niemieckiego.

asluwio 
■ ■nar.

Beilin 4. maja. :P A.T i• IV wywiad/,io praso na terenie Rzeszy, 7 wyjątkiem kr-louiziicji'sarjatu przewiduje ludow e osiedli małych, li 
wym komisarz Rzeszy dla spraw kolonizacji chłopskiej, która podleci ministrowi wyży vie czącycli najwyżej .10 10.1*00 mieszkańców ze! 
wewnętrznej dr. Feder zaznaczy!, że kompetcn nia i rolnictwa. L)r F /Jer oświadczał, żc koh>-jsfer rchotniczych wielkich miast. Osiedla taicie 
cje komisar jatu kolou iząciivew n ęirzu ej obei- nizacja jest najważniBjja/e/u i nuitriulnbjszem powstawać będą gorenie w' zagrożonej narchji 
mują wszystkie sprawy, (iotyrzijce osadnictwa .zadaniem rządu Fzeszy. Program  prac koni" wschodniej*1.

Koncentracja fioty japońskiej na wodach chińskich.
(T elogram  w łasn y  ..G ipsu N aro d u ") .

Londyn, 4 ma,ja. W edle doniesień z Nauki nu, wielkie zaniepokojenie ludności chińskiej 
wywołuje koncentracja japońskiej floty wojennej w pobliżu Csingtau. Dzienniki utrzymują, 
że Japonia planuje atak na prowincję bzaa Ling. Wedle niepotwierdzonych pogłosek rząd 
chiński wręczył posłowi japońskiemu notę, w której protestuje przeciw koncentrowaniu Po
ty  japońskiej na wodach tery torjaiwych Chin.

\

podpisania grecko-tureckiego układu paktu 
wojskowego na zasadzie UT-mko-f ureok i ve o 
pak tu  z r. 1283. Przy tej sposobności ustalony 
będzie również grecko turecki program zbrojeń 
morskich. F akt powyższy łącznie z podióżą 
jugoekrw. min. Jew ticza do Bułg.-wji oznacz i 
dalsza konsolidację Baiknnu.

Nieznaczny w z r o s t  cbiequ złotego.
Warszawa 4 maja. (Teł. wł). Bilans Banlat

Polskiego n a  ultimo kwietnia w ykazuje wzrost
zapasu złota o 0.7 miljona zł. do 482.SOO.OOOT
zl. S tan pieniędzy zagrań i dewiz obniżył się o

. 4)00.000 zł. i wyniósł -VS.3OO.OO0 zł. Obieg ban-
Lnw hju. 4 maja .(Tel. w 1.4. W skutek Zt-r-1  rowan o b ro n , <,vrt.i stolicy. Na posK-dacrms tm ly , kl|0tów  pow ięltsZvl s5ę w- ,nic- dekadzie

wanycli lituj telegraficznych z powodu akcji jwoj.mnęj osw .a ., :yl on, y.c- p.wtanowd b rem e , kw ietłria 0 3 3 .3 0 0 .0 0 0  zl. i Wvansił na dzień
wojennej nadchodzą 2  U nom  tm /k i  a* Arab/h, stolicy Jem enu do osta tn ie j k>opli kr w.. ,YY oj-j 30 k v̂ietnia 9 3 t.10O.OOf) zł. P o k m łe  zlotem ob

8-u I a wziely do nitwoit pew ną sic; nieznacznie i wynosi 45.5158.

Portugalia zasadniczo wpuści  żydów.
Londyn 4 maja. R euter donosi z Lizbony, że 

weidie oświadczenia ministra kolonij. rząd por
tugalski nic nie wic o zamiarach utworzenia

pogłoska
doniesień
/) śmierci

w ą tp l iw o ś c i

sprzeczne z  sobą wiadomości. Y\ 
z K airu, nic spraw dziła sit 
Im ana Jem eny. jeL m kże nie ulega
7.“ .Jemen znajdu je się w niezwykle ciężkiej sy -jdzą . ż.e w v.y 
tu a rji. Iiiian zw rócił sir do króla rainskiegn \ ją, w tent m*
Fuada z prośba o podjecie pośrednie!im  n ie- j zostali prze v 
(łzy nim a lim Sandr ni. Zwrócił się on również : sk a lim /-audi zajęły

wzie!v do
stolicy .
sika Hm 
oficerów ture/kiclt służących
Uciekinier 'y  z ibiĘjtć >woi«H

opli krwi. YY
niewoli t '1'wną i.iaśćj 

w anuji Jnm -.n  
Ro-h-iJaii twlf,r- 

eu Tz.-izkuiiry. k tfrzy  mieszka- 
, w liczbie, przeszło fflO •■•ó’-. 
ni na wysjię Kamaran. W oj 

ho  Fudali i
do radctjo śmiała m uzułm ański go  2 prośba o j Kair. PAtJ. Poglo/k- •» filiero- Im am a .le-j 
podjecie w ysiłków  2 n> ierzajgcych do-skłonienia  i men u przy, u-;;'w o;- należy temu, v> Imom ra  
Jbn Saurla do zaniechaniu dalszego marszu w . v iadcmość, że dwaj jego synowie doznań kię 
głąb .Jemenu. Pog ło sk i  o u p a d k u  jem eńsk iego  jski ze strony wojsk Inn Samla. w padł w dlti 
m ias ta  p o r tow ego  Iłodcidah utrzymują, w doi- , g  
szym ciągu. W skazu ją ,  że woj«ka jemeńskie
opuściły miasto bez walki.

Londyn. <T.VU fum u Jemenu pomimo po
deszłego wieku zdecydow any jest osobiście kie

go trw ałe omdlenie.
R zym . 1 m aja. (Tel. wł.). iłza.ł w ioski w y  

sla f do Tłodeiduk f rzy krążow niki celem ochro
ny życia i mienia osiadłych łam obyw ateli m iń
skich.

Tylko 5 . 8 ° | o  pokrycia marki niemieckiej.
A  w i ę c  k i e d y  i n f l a c j a ?

Berlin, {PATA Sprawozdanie Banku Rz-szy 
na .nltuno kwietnia w ykazuje zmniejszenie się 
środków pokrycia o 13.4 mil jonów do 211.8 
m iljonów m arek . Zapas złota skurczył sie o 
i  LR m.iljonóo do 205 miljonów m arek. Stopu 
pokrycia wynosiła w dniu 30 kwietnia br. 

zajedwie 5.8 proc. wobec 6.8 w poprzednim 
tygodniu. W' ten sposób procent pokrycia w 
Ranku Rzeszy osiągnął rekordowe minimum 
Toważny spa.lek pokryciu tłum aczy się jedno
czesnym wysokim wzrostem na ultimo miesię
czne obiegu pieniężnego.

Berlin, (P.AT.) W wywiadzie udzielonym 
przedstaw icielow i ..W est-Deutscber Beobach- 
ter’1 prezydent Banku Rzeszy dr. Schacbt 0- 
św iadczył co następuję: Wyniki narad konfe
rencji transferowej są narazie niemożliwe do 
przewidzenia. Troski Niemiec, w ynikające 7. 

ich sytuacji dewizowej nie w yczerpują się av 
zagadnieniu transferu. Niezliczone trudności, 
na które Niemcy napo tkały  w związku ze spra

wa wywozu, wywołują podobny skutek, jak 
prctceś wygładzania w zakresie zaopatrzenia 
w malerjaty. W  tej dziedzinie Niemcy stoją 
jeszcze przed bardzo wielkic-m i trudnem  za
daniem i Irzeba będzie wytężyć całą swą, wy
trzym ałość, alty opanować sy tuację. Na. p y ta 
nie. jakie stanow isko zajm uje Bank Rzeszy 
wobec., kw estji pokrycia banknotów  oraz wo
bec przypuszczalnej dewaluacji marki niemiec
kiej, w celu zw iększania zdolności konkuren- 
cyjnoj Niemiec zagranicą dr. Scliaeht odpo
wiedział: ,.żądanie dewaluacji, w ysuw ano przez 
cześć niem ieckiego’ gospodarstw a. nie wchodzi 
dla Niemiec w rachubę. Związane z dew alua
cją m arki silne zaniepokojenie gospodarstw a 
niemieckiego zagrażałoby w najwyższym sto
pniu sprawie odbudowy narodowej, a ponadto 
podważyłoby zaufanie n a ro d u ,d o  .akcji pań
stwa i  gospodarki, a  gospodarce światowej wy
świadczyłoby zlą przysługę.

-------- -:0f)0:— -----

w Angoli siedziby żydowskiej. Podobnej kwe
st,ji rząd portugalski nie brał nigdy pod rozw a
gę. Rząd skłonny jest natom iast udzielić po
parcia, wszystkim poszczególnym os.-bom, które 
chciałaby się osiedlić w Angoli, lub jakiej innej 
kolon.ji portugalskiej.

' Olbrzymi pożar  w Brooklynie.
Nowy Jork 4 maja. (Tel. wl.). W kołach 

towarzystwa okrętowego Barber w Brooklynie 
wybuch olbrzymi pożar, którego pastwą padły 
wielkie magazyny 7, nagromadzonym materia
łem. Natrafiwszy ną. olbrzymi ładunek gumy 
surowej i terpentyny, pożar rozszerzał się z gwał 
tnwną szybkością- i uniemożliwiał akcję ratun
kową. Stojące w  pobliżu okręty musiano po
spiesznie usuwać w bezpieczne miejsce. Jak zdo 
lano ustalić. 4 osoby poniosły śmierć w płomie
niach, a 12 strażaków odniosło ciężkie rany. 
Straty oceniane są na 5 miljonów dolarów*.

Unieważnienie m a łż eństw a
ks. Pszczyńskiego.

Berlin, 4 m aja. 
sądu krajow ego z 
uprawomocnionego 
go z. księżniczką

(Tek wl.). W myśl wyroku 
dnia. 6 marca ’ br. obecnie 
małżeństwo ks. Pszczyńskie 
Klotyldą de Siłva zostało

G ©  i u  k r o n i k i

Fksmis;a krakowskiej PPS odroczona,
Kraków, 4 maja. W czoraj w p ią tek  odbyła 

się rozprawa przed sądem grodzkim  w- proce
sja jaki Drukarnia Ludowa i adwokat Pelzling 
wytoczyli Ubezpieczalui Społecznej oraz T /w . 
Domu Robotniczego -PPS) w związku ze znaną 
-prawą eksmisji tego tow arzystw a z budynku 
uljC7.pHn-7.ulni przy ul. Dunajewskiego. D rukar- 

.1 ni Ludowej j <«hv. Pet/Jingowi idzie w tym  
j procesie o 1 0 . aby wobec wyroku eksm isyjnego 
I uzyskać uznanie ich bezpośredniego prawa naj- 
! 11111 a  tern samem, by eksm isja nie odnosiła się 
do nich jako do lokatorów  głównych a. nie pod 
najemców od Tow arzystw a. W imienin drukar
ni Ludowej i swoje-m wlasnem w ystępow ał adw. 
Bel/Jin-g. Ubc/.pieezahnę Społeczną, zastępow ał 
adw. dr. Brnu. natom iast Dom R obotniczy nio 
wysiał wogóle jf-wcrjtigo zastępcy na rozprawę.

Okazało się, że w m iędzyczasie nadeszło 
postanowienie Sądu Okręgowego z odmowneni 
załatwieniem zażalenia, jakie strona pozwana 
w niosła przeciwko pootnuo-w jeniii Sądu Grodz
kiego o eksmisji i w któreni dom agała się za
bezpieczenia powództwa. /u legającego  na 
w strzym aniu postanow ienia eksmisji. Sąd przy
stąpił wobee tego do zbadania, świadków. Ze
znawali: adw. Kwieciński jako b. syndyk Kasy 
Ghorycii. dr. Bobrowski i arch itek t Tombiński. 
Na podstaw ie zeznań tych świadków ustalono, 
że po przeprowadzeniu rem ontu budynku od- 
daw-ano poszczególne mieszkania sukcesywnie 
Domowi Robotniczemu, względnie wskazanym  
przez niego podnajemcom, ja k  również, że 
Drukarnia Luuowa miała kontraict wygasający 
1 lipca 1934, jednakow oż umowa zawarta 
przez Tow. Domu Robotniczego z K asą Cho- 
rych pow ierzała temu pierwszemu całą adm ini
strację budynku. A dw okat dr. Pelzling nie 
m iał żadnej umowy osobnej. Rozprawę odro- 
ezono. d la przesłuchania jako św iadków  posła 
Żuławskiego, dr. Zychowie- i stron  na dzień 
18 b. ni. godz. 10 rano. N; /.y zaznaczyć, że 
term in eksmisji wyznaczony został przez ker 
m oniika na :24 b m.

Należy uwidaczniać ceny tow arów .
Zarząd m. Krakowa przypomina wszystkim  

kupcom, sprzedającym artykuły pierwszej po
trzeby (ziemiopłody i ich przetwory, jarzyny, 
nabiał, jaja, ryby, potrawy i napoje) —  obo
wiązek uwidaczniania cen towarów przez wy
wieszenie cennika wewnątrz lokalu sprzedaży 
i na wystawach oraz przez wydawanie kupur 
jącym na ich żądanie, rachunków n a sprzedany 
towar. Winni zaniedbania tego obowiązku ule
gną karom.

,Ł i. ....
O d e i y t y .

Odczyt prof. Rose. Staraniem Koła Angli
stów U. J, prof. Rose wygłoei w jaz. angiel
skim odczyt p. t  ..The Puritan Tradition in 
American Life'1, (Purytańska tradycja w życiu 
amerykański cm) w sobotę, 5 bm. o godz. 17-tej 
w sali Nr. 39 Cdi. Xov.

uznane za nieważne

Hitleryzm etatyzuie bankowość niemiecką.
Berlin. (PAT). ..National Z.tg.” dowiaduje- 

się, że w najldi/.szyin czasie zostanie utworzo 
ny centralny urząd kontroli instytucyj kredy- 
towo-bankowyeh na obszarze cafyeh Niemiec. 
K om petencji urzędu podlegać będą insty tucje 
zarówno prywatne, jak i publiczne. Odnośny

plan opracowany był przez komisję, utworzoną 
w* ubiegłym roku n a  wniosek rządu Rzeszy, 
złożoną 7. przedstawicieli przemysłu i banków 
niemieckie,Ii. Nowa in s ty tu c ji otrzym a charakter 
urzędowy.

Pamiętać ó rejestracj i  wojskowej.
W arszawa, 4 maja. (Teł. wł.). Ministerstwo 

Oświaty za pośrednictwem kuratorjów wydało 
polecenie, bv dyrekc je  i kierow nictw a szkól 
przypom inały m łodzieży szko lnej je j obowiązki 
wobec powinności w o jskow ej. Chodzi tu głów
nie o uczynienie zadość obowiązkowi rejestra
cji i m eldunku  18 do 20-łetnich oraz zachowa
nie przepisów- co do zezw-ołenia władz wojsko
wych na wyjazd zagranicę. W ładze szko lne po
uczyć w inny m łodzież i i  n ieprzystosow anie się 
do łych  przepisów  pociągnąć moża poza nor- 
r.alnemi karami odmowę praw a do odroczenia  
i do skróconej służby wojskowej.

0 szkołę polską w  Błędowicach.
M orawska Ostraica (PAT). Reprezentacja 

gminna w- Błędowicach D olnych  na śłąsku cze- 
skosłowackim uchwaliła przejąć w y d a tk i rze
czow e polskiej pryw atne j s zk o ły  w  }\'z ia ło  r e j  
w  gminie. Do realizacji uchwały przetrzehna 
jest podobna decyz,ja przedstawicielstw- gmin
nych w Żywocicach i Szumbarku. które winny 
brać proporcjonalny udział w wydatkach na 
szkołę. Zaznaczyć należy, że w szys tk ie  stronni
ctw a czeskie glosow ały przeciw ko uchwale, przy 
czem dyrektor miejscowej czeskiej szkoły w y
działowej. znany polakożerca Drahota, oświad
czył. że Czesi apelować będą do w ładz, ahy 
nie spełniały żadnych postulatów ludności pol
skiej.

Francja przeznacza 9 miijardów fr.
na doraźne roboty publiczne.

(Telegram

Paryż, 4 maja. YY’ myśl odnośnej uchwały 
Kom itetu R ady  Ministrów- ustalono asygnowa- 
nie sumy 9 miijardów fr. na doraźne roboty 
publiczne w Paryżu i w większych ośrodkach 
przemysłowych. Dzięki temu znajdzie pracę 
około 100.000 bezrobotnych. Suma powyższa u-

w-łasny „Głosu N arodu11).

zyskana będzie z funduszów, stanowiących 
własność urzędu opieki społecznej, gdzie sumy 
te leżą bezprocentowo. Poszczególne gminy 
będą je mogły otrzym ać za niskicm oprocen
towaniem.

Grecko-turecka konwencja wojskowa.
(T e leg ram  w łasny- „G łosu  N aro d u ").

Wiedeń, 4 maja. W edle doniesienia z Aten szefa sztabu i gener. sekretarza min. spr. zagr. 
g reck i min. w ojny Kondylis w tow arzystw ie udaje się w dniu dzisiejszym do Angory cełem

S i l i  I cod z ien n ie
9f WANDAf f

w te a trz e  św ietlnym

N»j-wspanialszy film muzyczny nnszveh czasów. W szystkie arcydzieła bledną wobec tego n ie 
bywałego filmn oczekiwanego przez miljony

T a r c z a c a  W e n u s
E pokow y film m iłoszy.  Odwieczna oic-'ń n iezaspokojonych mar/.eń.  \V rolacb sRównyeh : Wy - 

ków  fa scynu jąca JBAN CRAWFORO kobiet C U S K  G AB LE .
chw yeające piosenki, olśniew ająca w ystawa 300 najpiękniejszych girlsów Ameryki, fenom e
nalne rewje, poryw ająca akeja. Ponadto w program ie film reportażow-y z konkursu tańca 
Tempa Dnia urządzonego w aali dancingowej kaw iarni , Feniks" dnia 30 kw ietnia br. Kaidv 
nabyw ający bilet w kłada kupon , Tempa Dnia11 i w ten sposób w ybrana przez plebiscyt para 

otrzym uje jedną z 4 nagród konkursu tańca. PJiisze szczegóły w .Tem pie Dnia*

N o ln o w s /e  c ih fu o ln o śc l: M inister B a r tn o u  w P o lsce .

W sobotę dnia 5 D n r o n l r i  f i l m n u i o  YV niedz.iele dnia 6 bm.
bm. o godi. 3 pop r O . a n K i  T i i m o w e  0 codJ. 10 i 12 prł6dp

szy książę Arkadji w gł. roli L idlttl Witltl I WIEIlf fOrSI. Ceny miejsc od 50 groszy
W I L L Y  N‘ <-wesel-



fttr. 8. ..GŁOS NARODU" z dnia S-go m aja 1934 r-
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„Kuleczka46
p an i m in istrow a 111. rep u b lik i.

au toryzow any przekład  z francuskiego 
Zofji Skolim ow skiej.

Owego więc w ieczora, w toalecie w ie
czorowej siedzę przy  ukw ieconym  stole, 
m ając po praw ej ręce sław nego powicścio- 
p isarza. nie silącego się na rozmowę ze mną 
a  po lewej m uzyka, m ającogo sio za sławę 
po skom ponow aniu m uzyki tanecznej, przy 
k tó re j chyba ty lko  niedźwiedzie m ogłyby 
iść w p ląsy  a indzie, wyliby, jak ród psi. 
g d yby  mieli odw agę swych przekonali.

N aprzeciw  mnie. Daniel. Ubranie w ie
czorowe podnosi urodę jego ary sto k ra ty cz
nej gin wy. obok niego siedzi b londynka, 
w dow a, czy rozw ódka, spotykałam  ją parę 
razy  i zawsze bez męża. R ozebrana, o ile 
ty lko  możliwe, ukazuje  zuchw ale dokładną 
anatom jc na k tó re j s tudent m edycyny m ógł
by w ygodnie sfud.jować. kości jej bowiem 
ledwo nie dziuraw ią skóry , lecz ta chudość 
szkieletu podoba się obecnie, że zaś tw arz 
ma dość ładną, p rzyciąga spojrzenie. Oczy 
ma nadzw yczajne, kocie, z niepokojącemu 
b łyskam i, je s t piekielnie zalotna i podobno 
dow cipna. B yw ając wszędzie, w różnych 
środow iskach. zna w szystkie ploteczki, 
szczególniej dotyczące sfer m iarodajnych, 
że zaś opow iada z werwą, bawi słuchaczy. 
D aniel podoba je j się, czego nie ukryw a. 
Tle razy  się spotykam y, roztacza dla niego, 
jak  pan. w szystkie swoje w dzięki. D otych

czas mąż mój zdaw ał się n ieczuły na je j 
zabiegi, lecz dziś. przy tym  obiedzie spo
strzegam . że jej słucha i pa trzy  na  nią. jak  
n igdy  nie patrzał. W praw dzie nic jestem  
niespokojna, lecz z temi rozw ódkam i lepiej 
bądź co bądź mieć .się na  baczności, więc 
leż postanow iłam  ostrzec ową panią, że 
moje miejsce nic je s t do zajęcia.

Długi obiad, a  pod względem  kulinarnym  
w cale nic nadzw yczajny. Bal będzie może 
w spaniały, lecz kuchnia w tym  domu jest 
bardzo średniej m iary, a b londynka z n a 
przeciw  działa mi na nerw y.

W reszcie opuszczam y stół jadalny , że 
zaś salony pięknych apartam entów  są p rze
znaczone na bal. zam ykają nas w szyst
kich. panów  i panie, w palarni, gdzie jest 
trochę w ygodnych foteli. Zasiadam  na  je d 
nym z nich. po posiłku lubię spocząć w y
godnie.

Pierw sze p a ry  z powieści, ukażą sic 
o jedenastej. Jacek  ma przyprow adzić me 
córki, mam jeszcze długą godzinę czekania, 
bylebym  nie zasnęła.

Ach. widzę b londynkę, zbliżającą sic do 
mnie. By wejść do domu męża, trzeba bvć ] 
na dobrej stopie z ż.oną. ..Ta pani de Sć- 
rigny. zdaje się n iew ygodną, spróbujm y 
jednak  zręcznie wywieść ją  w pole“ . To 
w szystko w yezytuję na w yszm inkow anej 
tw arzy.

— Będziem y mieli przyjem ność podzi
w iania panny  de Sćrigny. Jak i kostjum  
w ybrała? Nie było to trudno , ta k  pięknej 
osobie jest we w szystkiem  do tw arzy.

— Mam dwie córki, obie będą tu  dzi
siaj, o k tó re j pani mówi?

— Znam ty lko  jedną z nich, podobną 
do pana de Serigny.

— Druga, mniej ładna, jest moim ży
wym portretem , dla mnie. obie są równie 
m ocze, lecz sąd m atek byw a zawsze ła 
skawą-.

— Jestem  pew na, że będę zdania pani, 
chciałabym  poznać obie. przepadam  za mlo- 
dem i pannam i.

— Czyż i one również przepadają za 
panią?

Dziwi ią to pytan ie , zbyt czerwone usta
przestają sic uśm iechać: z tą g rubaską trz e 
ba ostrożnie poczynać.

— T ak  sądzę. •— odpowiada — sym-
patje byw ają zw sklo wspólne.

— Nie zawsze, a. w yobrażam  sobie, że 
panny m ogą sic pani obawiać. W dowa, lub 
rozu odka . . .

—  R ozw ódka.
—  Młoda i ładna, byw a zwykle ryw alką, 

k tóra , m ając więcej dośw iadczenia od nich. 
może odbić im zacnych chłopców, m aterja ł 
na dobrych mężów. Mąż zaś w obecnych 
czasach, to rzadki, bardzo poszukiw any to 
war. więc ta. k tóra go posiada pow inna 
um ieć go utrzym ać. Pani pójdzie za mąż, — 
z tą mysia, zwykle dąży się do rozwodu. — 
radzę pani zatem  strzec, i bronić swego 
nowego męża i nic w ahać sio w ypraszać 
z parą dobrych policzków — nie iubic re
wolweru — przyjaciółki, k tó re  pod pozorem 
przyjaźni gotow e zabrać pani tego. k tórego 
może z trudem  z d o b y ła . sobie pani. P o stę 
pow ałam  zawsze w ten sposób i dobrze 
wyszłam  na tern. Z w łasnego dośw iadczenia 
daję pani tę radę.

Zrozumiała; jej £ oc ie  oczy  rzucają dzi
kie b laski, D aniel jest człowiekiem , dtts
którego trzebaby  stoc-syó walkę, a zatem 
miesiące zm agań a  wreszcie w  dzień zw y
cięstw a — wątpliwego zresztą — bohater 
m ógłby już nie być ministrem, Ona ma lat
trzydzieści a  on pięćdziesiąt lepiej zatem
poszukać sobie innego.

— C hciałabym  papierosa, ci n ieznośni 
panowie nie pom yślą  o mnie!

Odeszła; dziś wieczór, o ile nie tra fi się 
nic lepszego, z zem sty zajmie się jeszcze 
Danielem, lecz będzie to już koniec jej flir
tu , nie lubi tracić  czasu, zgadłam  to z jej 
tw arzy.

Mój sąsiad obiadow y, lite ra t, siedzący 
opodal, posłyszał mą rozm owę z rozwiedzio
ną blondynką. Zbliża się, zasiada n a  fotelu 
opróżnionym  po m łodej pani. jestem  może 
typem , k tó ry b y  w arto umieścić w  jednej 
z jogo powieści.

Z tych powieści znana mi ty lko  jedna 
i jeśli zapy ta  mię, co m yślę o jego u tw o
rach. nie będę się z tem  taić. Sądzę, że 
będzie miał dość tak tu , a również ostrożno
ści. by się nie dopytyw ać o me zdanie.

— Czy pani zauw ażyła. — rozpoczyna 
rozmowę — że na trzydzieści osób zebra
nych w te j palarni, my jedni nie palim y?

J a k  na genjusza. tak ie  zagajenie roz
mowy jest dość nieosobliwe.

— Nie. nie zauw ażyłam .

panią.
!o rzecz bez znaczenia, inne aauwuja

,'Ciąg dalszy nastąpi";.
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JULJAN (JURKIEWICZ « ■ » “ *»•MAŁY RYNEK 9.
p o l e c a :

O b r a z k i  P e m i ą l k a  I K o n u in j l  i w .  w form. 19x28 od gr. 10 szt. 
K s i ą ż e c z k i  do nabożeństw a, różańce, medaliki i inne pam iątki 
F ig u r y  i w .  dla Kościołów, Feretrony z w łasnej pracowni.
O b r a z y  i w .  na płótnie reprodnko wane do Chorągwi i sztandarów. 
O b r a z y  S w . dla Kościołów i domów pryw atnych w ogromnym wyborze

# r « s j  s a & n i i m c K C f ó  t o m m u  

p0tvołyn>a£ się na  o^łossffljsĘcifcft sic

i d  „ S t o s i e  J l a r o d u " .

Kapelusze W s z e l k i e
m ę s k i e

i dla Duchowieństwa
p o le c a

Antoni Jarosz.*
Kraków, Sławkowska 24
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Wykon#}! wszelkie npsratji

przyoory do szycia 
D. M. G. artykuły, 
hafty, koronki, wstąż
ki. również pończo
chy, skarpetki, bie
liznę męską i d a m s k ą ,

liolecaar1
Kraków, W i ś l n a !. 4,
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F A B R Y C Z N Y  S K Ł A O

Płócien, Bielizny i towarów Bławatnych

Hrahów pol“a
R. KOWALSKI 

,  najtaniej Ol. WIŚl!t§ 8.
Wszelkie gatunki  plóc en lnianych i bawełn ianych .  Obrusy, ręcz 
niki,  chusteczki,  ścierki , koce, kołdry,  kapy,  firanki,  sienniki ,  
perkale ,  zefiry, dre lichy, inlety. bellzna męska i damska. Klasz- 
t j rn a  chustki, we niane, kaszmirowa i włóczkowe. Pończochy, skar

pety, krawaty, płaszcze, prześc ieradła  i ręczniki kąpielowe.

NA MIESIĄC MAJ!
ALBIN A\ X.: Marja wzorem i opiekunką rodzin 

c h r z e ś c i j a ń s k ic h .................................................
BECK S P . X.: M iesiąc maj . . . . .  
BOBICZ I. Dr X.: W  ślad y  Marji. N auki majowe 

o obow iązkach chrześcijańskich 
BOCHENEK1 J. Dr X .: Chrystus w  paratji. 32-a 

czy tan ia  o życiu  parafjalnem , część I.
część II.

CHORZEMSKI St.: „Ignis ardens“ w Sodalicjach
M a r j a ó s k lc h .........................................................

ESTREICH ERO W A E.: Maj dzieci. Majowe czy
ta n ia  dla n a j m ł o d s z y c h ................................

FE L IŃ SK I Z. S. X. A rcyb.: N abożeństw o majo
w e, z pieśn i i rozm yślań u łożone, opr. . 

GOLJAN Z. X .: R ozm yślania na k ażdy dzień  
ni fl j s • • • » • • ■  * * *

Bł. L. M. GRIGNON dc MONTFORD: O dosko- 
, nałetn nabożeństw ie do N ajśw iętszej Marji

Panny .................................................................
'JAWORSKI J. X.: 33 krótkich nauk na m ie

siąc maj . ....................................................
K azania o N ajśw iętszej Marji Pannie XX. Tow.

Jezusow ego, 2 t o m y ........................................
KŁOS ,T. X. Tnfułat: M agnifikat. N auki o Matce

B oskiej na  miesiąc m a j ................................
KORNOBIS J. Dr X.: Marja w spom ożeniem
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w niedoli czasów  obecnych . Czytania na
miesiąc maj . . . . . . . .

—  N iepokalana drogow skazem  w rozprzężeniu  
doby obecnej. C zytania na miesiąc, maj 

KOW ALSKI K. Dr X.: N ajśw iętsza Marja Panna
M atką m iło s ie r d z ia ....................................................

LIGUORI A. Sw.: U w ielbienia Marji 
ŁACIAK B. X.: Zdrowaś Marya. Czyli nauki ku 

czci N ajśw iętszej Marji F auny  .
ŁADZINA W .: Zjawiska w Lourdes. Garść doku

mentów' n a  miejscu zebranych .
T.OZiŃSKT Z. X. Biskup: R ozw ażania m ajowe 
M. J . S.: Jasnym  szlakiem . 60 rozm yślań dla 

dusz kochających N ajśw iętszą Marję Fannę 
MROWIŃSKI W. X.: M iesiąc maj, p ośw ięcony  

czci N ajśw . Marji P anny, z przykładam i 
NA LEŚNIAK J . T.: Za przyczyną Marii. Zbiór 

przykładów  na  maj i październik, tom T.
tom II.

PIN AR I) de la BOULLAYE X. T. J .: Marja, 
A rcydzieło Boże

PISKORZ ,T. D r X.: B ogarodzica. N auki o N aj
świętszej Marji Pannie na m aj i nne nabo
żeństw a m arjańskie. 2 tom y .

POI/Z A. D r X.: A ve, Maris Stella! Czylanki 
na miesiąc m a j .................................................

P o l e c a :

Zł.

2.80

2.75

— .80
6.30

3 .—

1.50 
6. —

2.50

2.50

4.50 
5.—

1.50

10 . —

4.—

Zł.
RIF.DL K. X.: „Oto Matka T w oja‘A C zytania

o Matce B o s k i e j .........................................
R ozm yślania m ajowe o szkaplerzu i koronce
ACHRUYERS .T.: M oja M a t k a ....................................
SKRUDTJK 31. Dr: K rólowa K orony P olsk iej. 

Szkice z hiótorji m alarstw a i kultu Boga
rodzicy w P o l s c e ................................................

SMOLIKOWSKI P. X.: M iesiąc maj 
SOSNOW SKI P. X.: N asza Królowa  
STAICT1 W. X.: K rólew ski orszak Marji. K aza

nia majowe o Świętych Polskich
—  N ieb ieska Pani. K azania  o życiu rodzinnem 

na fle ż rw o tu  N ajśw iętszej Marji P annv .
| STAJ OH W . X. i OBUOHOWIOZ: Nauki majowe 

o K rólowej K orony Polsk iej .
W ALCZYŃSKI Fr. X.: Ofiara dla Matki Boskiej 

na m iesiąc maj . . .  .
WOJTON Wl. X. T. .1.: C zytania m ajowe na tle 

polskich pieśni kościelnych  
ZAŁĘSKT S. X. T. J .:  M ajowe nabożeństw o, 

czyli zbiór krótkich rozm yślań na każdy
dzień miesiąca m a j a ........................................

ZUK.IEWTGZ M. K . O.: Na tej dolinie łez. Ozy 
tania r ó ż a ń c o w e ................................................

— S alve R egina. Rozważania majowe 
Z rL IN FK A  B. 8.: ..Oto Matka T w oja“. O Marji

d la  d z i e c i ..................................................
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